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W Moskwie rozooczeły sle 8 bm. 
rozmowv miedzy mlnlstrem spraw 
zagranicznych ZSRR, Andriejem 
Gromyka. a bawl11cym z oficjalna 
wizyta w zwi11zku Radzieckim. ml· 
nlstrem 11praw zaJ;?ranicznych Wlet· 
namu, NJ?Uen Co Thachem. w toku 
rozmów omówiono zarówno zagadnie· 
n!a •tOtSUnków dwustronnych, lch 
dalszeito umocnlenta 1 rozwoju, lak 
niektóre aktualne problemy miedzy· 
narodowe, 
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.ar D 
ojewódzkiego w Gd~ńsku 

z udZiałem St. Kani 
8 bm. w Gdańsku odbyła się wojewódzka narada akt;ywu. party~­

nego poświęcona omówieniu zadań wojewódzki~j orga.mzacJi partYJ­
nej w świetle aktualnej sytuacji społeczno· pohtyczneJ. W obradach 
uczestniczył f sekretarz KC PZPR - STANISŁAW KANIA. W na• 
radzie brali również udział członek Biura Politycznego KC PZPR, 
wicepremier MIECZYSŁAW JAGIELSKI i minister przemysłu ma­
szyn ciężkich i rolniczych - ANDRZEJ JEDYNAK. 

pracy. Równocześnie toczyła się l 
toczy nadal w środow 1 ska::n rob•Jt­
niczych dyskusja nad wvd•HzŁ>nia­
mi minionyC'h tygodni. Rozpamięty­
wanie tych zdarzeń mu~\ być tdo­
minowane jednak przez Jążen•e do 
zespolenia się w pracy i ,·ęalizacji 
postanowień osiągniętego porozu­
mienia Stwierdził także, że r.bec­
nie najpilniejszym tada•l' em woje­
wódzkiej organizar.ii partyjne~ jest 
dalsze pogłębi ani e normalizacj.i ży_ 
cia społeczno-gospodar"zego na 
Wybrzeżu Gdańskim, a prze::. to 
wniesienie wkładu w rozwój tego 
procesu w skali kraju. 

XI Sesja Specjalna Zgromadzenia 
Ogólneico poświęcona sprawom eko­
nomlcznYm zakończyła debate «ene­
ralną. Nadal trwaja natomiast pra­
ce «rup roboczvcb Pł"ZY~ot ·>wuja­
cych porozumienie w sprawie mle· 
dzynarodowe1 strategii rozwoju na 
lata 80 1 projekt elobalnych ne­
gocjacji ekonomicznych. W związku 
z tvm sesja postanowlła orzedłutyć 
obrady do wtorku włącznie. 

~-. 

Wprowadzenie do dyskusji wy­
głosił I sekretarz KW PZPR w 
Gdańsku - Tadeusz Fiszbach; do­
konując oceny wydąrzeń, jakie 
miały miejsce na Wybrzeżu Gdań­
skim podczas akcji strajkowej o­
raz przedstawiając obecny rozwój 
sytuacji i zadania na najbliżSZ·'.l 
przyszłość. Stwierdził on, że roz­
wój sytuacji w ciągu minionego 
tygodnia w pełni potwierdził do­
niosłe znaczenie porozumień pod­
pisanych przez komisje rządowe 
z międzyzakładowymi komitetami 
strajkowymi w Gdańsku i Szcze­
cinie. W woj. gdańskim już od 
1 września załogi uprzednio straj­
kujące powszechnie przystąpiły do 

POSIEDZENIE 

(Dalszy ciąg na str. 2) 

CRZZ 
Jak informuje rzecznik prasowy rząd'! - li bm: odby~o się robocze S_Potkani~ Prezy~h~m R~'.łdu ~ wo­

jewodami i prezydentami miast wojewodzkich. K1erowmcy wojewód:r.~1c1! ogmw a~mm1stracJ1 p~nstwa 
zaznajomieni zostali a powziętymi w ub. sobotę przez rząd postanowiemam1 w sprawie powszechneJ, suk­
cesywnej podwyżki płac i świadczeń socjalnych, jak równiei z przyjętymi ramowymi kierunkami rozsze­
rzenia uprawnień i samodzielności władz terenowych. W dys~usji omó~ioI!o za~ani~ •. jak!e dla .adm_inistra· l·------·-----------------------­
cji w terenie wynikają z obecnej sytuacji społeczno-ekonomicznej kraJu, Jak rowmez JeJ obow1ązk1 w re-
alizacji postanowień rządu. 

p unktem wyjścia było 
stwierdzenie, iż rząd będzie 
konsekwentnie realizował 
przyjęte na siebie zobowią· 

zania, o których mowa była w 1.1. 
formacji premiera w Sejmie. Bi:· 
dzie to duży wysiłek; wojewodow1.­
i prezydenci miast wraz . z całą ad· 
ministracją terenową muszą w nim 
aktywnie uczestniczyć . 

nych państwa, które musi uznac I jewódzkie muszą z całą ostrością 
każdy, kto rzeczywiście pragnit- post<1wić przed sobą i wykonać za· 
szybkiego wyprowadzPnia kraju z danie zgromadzenia zapasów na zi­
obecnie przeżywanych trudności. mę podstawowych środków żywno-

Uznano zgodnie. że wysiłek. dzia- ści z tegorocznych zbiorów. 
łanfa porządkujące i organizator- W budownictwie, gdzie występu­
skie terenowych organów władzy ją duże zaległości w oddawani\J 
państwowej i służb gospodar~zych mieszkań do użytku, trzeba zwię· 
muszą w najbliższym czasie sku- kszyć potencjał wykonawczy ()rai 
pić się na czterech płaszczyznach zmienić stosunek do nałożonych 
zaopatrzeniu rynku, rolnictwie. bu· zadań do ustalonych terminów wy­
downictwie mieszkaniowym oraz konawstwa i parametrów jakościo· 

Sposób realizacji 
dec: zji rz du 

USA. w mieJSCOWOSCI Albany w 
stanie Nowv Jork z nie wyjaśnionych 
dotad przyczyn eksplodowałv czte­
ry zbiorniki z benzyną. Po kilku­
godzinnej akCJI pożar został opano­

W toku ożywionej wymiany zdań 
wskazywano, że bezwzględnym na­
kazem chwili jest szybkie i cał­
kowite znormalizowanie pracy w 
zakładach produkcyjnych oraz 
funkcjonowania instyturji. Tylko w 
warunkach spokojnej powszechne; 
I nie przerywanej pracy możliwe 
jest wykonywanie zadań bieżą· 
cych, jak i odrabianie strat wy­
nikłych ze strajków. 
Podkreślono, że istniejąca sytua­

cja oraz osiągnięcie postawionych 
sobie celów wymaga utrzymywani;i 
ścisłej więzi wszystkich .ogniw ad· 
mlnistracji państwowej I go3podar­
czej r załogami pracowniceymi. łl:a· 
że cłerpli wie .i~ .szczerze wyiajniać 
kierunki I sens działań podejmo­
wanych dla likwidacji źródeł społe­
cznego niezadowolenia I dla po­
prawy sytuacji życiowej czł<>1111ielta 
pracy I jego rodzi.ny. Nakaz~je też 
przedstawiać bez osłonek granice wany. 

CAF - Unifax I obecnych możliwości ekonomicz-

RP-fleksje z sejmowej debaty 

• 
X Wl ce 

Powiem wprost: sytua­
cja jest taka, że nie za­
zdroszczę naszemu rządo­
wi. A polega ona na tym, 
że zgoła wszystkiego jest 
obecnie za mało. W pier­
wszej kolejności za mało 
jest na rynku towarów 
oraz usług, a także w'iele 
grup pracowniczych oraz 
emerytów mają za mało 
pieniędzy. Trzeba pobu­
dzić produkcję - taki jest 
postulat dnia. Trzeba dać 
szybko produkcję na ryn­
ku poszukiwaną przez spo­
łeczeństwo 'i dobrą, wyso­
kiej jakości. 

przyjął wygodną porzycję 1 produ­
kował to. co jemu było wygodnie 
: tak lak iemu odpowiadało. a nie 
bacząc na skutki ma.nipulował ce­
nami Jednocześnie nie najlepsza 
fest obecnie struktura przemysłu: 
zaledwie jego czwartP „~ęść produ­
kuje na rvnek 

Nie sypnęło nam też zboże. Zda­
je się, że poniżej średniej ukształ­
tują się zbiory okopowych - zie­
mniaków i buraków na cukier. 

Natomiast bardzo wysokie są na­
sze zobowiązania międzynał'odowe. 
bedące skutkiem zarówno życiowej 
wręcz kooiecznośd rozwoju handlu 
z zagranicą . jaik też spłat miliarda. 
wych zadłużeń. / 

W tei Jakże trudnej sytuacji 
przed Sejmem staje rząd ze 
swoim programem. I do tego staje, 
kiedv jeszcze trwają strajki. kiedy 
trzeba się nadal lkzyć z napływem 
oo~tulat6w od załóe zakładów ora­
cy i orzedslębiorstw 

W lmieniu rządu premier z<>bo­
w'ązu ie ~!ę· porozumienia podpisa-

Chc iałbym bvć złym prorokiem. ne z miedzyzakładowymi ltomitP.ta 
ale wydaje mi się, że z tvm b,ędzie ml słraikowyml. hęda wyknnant>, 
największy problem. Przemysł iak równlei rząd będzie sie starał 
przeżywa znane I dokuczliwe tru. wywiązać 7. n!P pndpis~nej, ale fak­
dności zaopatrzeniowe - W tym tycznie zawartej umowy społecz­
energetvcme - a oprócz tego czyn- ne.ł z całym społeczeństwem. 
niklem dezorgan i<Zującym produk- A lista tv<'h zobow'azań fest dłu. 
cię i wpływającym na niższą fa· 1 ga. Odnosi de ona do podwvżek 
kość lest kooperacja Niemnie! nai· płae . emervtur. dodatków rodzin· 
ważniejsze iest „abyśmy chcieli" n:vch i innych świa<l<'Zeń . Do za-
tdvż orzemvsł w ostatnich latach m11lny <'lag na str. 4) 

całym systemie oświaty. wych. 

7 bm. odbyło się posiedzenie 
Prezydium CRZZ z udziałem prze­
wodniczących zarządów głównyc:h 
związków zawodowych Omówiono 
sposób realizacji decyzji rządu w 
sprawie podwyżki płac, rent, eme­
rytur oraz zasiłków rodzinnych. 

W rolnictwie zadaniem kluczo- W szkolnictwie podstawowym 
wym jest zwiększenie w skali ma· średnim i wyższym chodzi o lldzie· 
ksymalnie możliwej własnej pro· lenie pomocy w należytej realiza· 
dukcji mięsa, aby w ten sposób cji zadań w roku szkolnym 1980/81 
uniknąć nadmiernego, niezwyklP Zobowiązano wojewodów do szyb-
kosztownego importu. Władze wo- (Dalszy ciąg na str. 2) 

Prezydium CRZZ uznało, że re­
alizacja podjętych przez rząd de· 
cyzji przyczyni się do złagodzenia 

skutków wzrostu kosztów utrzyma­
nia ludzi pracy. 

,,Braterstwo Broni 80'' Dokonując rozdziału przyz.nawa­
nych na ten cel srodków resorty 
w uzgodmeniu z zarządami glow­
nym1 zwią.tków zawodowych po­
winny uwzględnić specyfikę po­
szczególnych 'branż I grup za1.<odo 
wych oraz. ustalić terJniny wpro­
wadzenia w życie decyzji dotyczą­
cych podwyżek. 

Wczoraj na terytorium NRD i 
Ila przyległym .a1'wenie Moca 
Bałtyckiego rozpoczęły się ćwicze­
nia zjednoczonych sił państw-stron 
Układu Warszawskiego „Braterstwo 
Broni - 80" z udziałem 40 tys 
żołnierzy i oficerów z Bułgarii, 
Czechosłowacji, NRD. Polski, Ru­
munii, Węgier i Związku Radziec­
kiego. Ich celem będzie udoskona­
lenie współdziałania sztabów, 
związków taktycznych i oddziałów 
wojsk sojuszniczych. 

8 bm. w godzinach przedpołud­
niowych odbyła się na lotnisku 
'3choenefeld w Berlinie - stu, .-:y 
NRD uroczystość powitania przez 
ministra obrony narodowej NRD 
gen. armii Heinza Hoffmanna de­
legacji ministerstw obrony państw· 
stron Układu Warszawskiego, któ­
rych armie uczestniczą w ćwicze­
niach .,Braterstwo Broni 80". 

W uroczystości powitania, która 
odbyła się zgodnie z wymogami 
ceremoniału wojskowego uczestn•-

narodowe 

i KRLD 

Depesze 
z Polski 

Z okazji święta narodowego brat­
niej Bułgarii Stanisław Kania, 
Henryk Jabłoński oraz "Józef Piń­
kowski wystosowali do Todora 
Żiwkowa i Stanko Todorowa de­
peszę z serdecznymi pozdrowienia­
mi i najlepszymi życzeniami. • * . 

Z okazji 32 rocznicy proklamo­
wania KRLD Stanisław Kania, 
Henryk Jabłoński i Józef Piń­
kowski skierowali do Kim Ir Se­
na oraz Li Dzong Oka depeszę z 
serdecznymi gratulacjami i naj­
lepszymi życzeniami. 

czył naczelny .dowódca Zjedn:x:zo­
nyJh Sił Zbrojnych- państw stl'On 
Układu Warszawskiego, marJ•ałe11 
Związku Radzieckiego, Wiktor ltu­
likow 

Delegac]a USA 
z wizytą w ChRL 

Prezydium wypowiedziało aię 
raz Jes"cze za kompleksowym roz­
wiązaniem problemu płac przez 
ustalenie właściwych relacji mię­
dzy placami I cenami oraz ujedno­
licenie taryfikatorów płacowych w 
całej gospodarce narodowej, aby I 
zlikwidować- nadmierną ilość skład-

Przebywająca w Chinach z Wt· nlków płarowvch. Sprawa ta po· 
zytą wojskowo-polityczna delega- winna być podejmowana I stop- , 
cja USA, której przewodni<'ZY wi· niowo realizowana w polityce płac 
ceminister obrony, William Perry, państwa. I 
rozpoczęła rozmowy z wyższymi W drugim punkcie obrad doko· 
oficerami ChRL. Celem wizyty nano oceny realizacji przez 
jest ocena zdolności ChRL do wy- I wszystkie ogniwa związków 7.awo· 
korzystania technologii amerykań- dowych - zadań wynikająey~h z 
skiej. programu odnowy ruchu zawado-

Wy.fątkowe 11pletrzenle prac polowych w Polsce pólnocno-wsch•>dnle_i 
wyma11:a od rolników szcze11:ólne11:n wysiłku. TrwaJe jeszcze opóźnione 
tniwa. zbiera sie dru11:! ookns traw. d ikonu.ie sle podorywek. młóci zho· 
ta, a jut czas phmyślel! o wysiewie rzepaku. zblorz, wcusnycb ziemnia. 
k6w I wielu plłnyrb zabiei:ach a11:roterhnlcznych, N/z: Janusz Prarz 
I Edw11rd Czarno11:órskl ze wsi Markowszczyzna cwoJ. białostockie! orzv 
zbiorze słomy pe; kombajnie. 

Telefoto: F~. CAF - Roman Sierko 
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O 
sprawach najważniejszych 
dla naszego kraju, o tym , 
jakie będzie nasze życie w 
latach osiemdziesiątych, za-

11tanawiamy się I dyskutujemy w 
domu, w kręgu najbliższych. roz­
mawiamy z kolegami w pracy, 
podczas przerw, albo tui przed po· 
wrotem do domu. 
Kończyła się właśnie pierwsza 

poniedziałkowa zmiana, kiedy za­
częłyśmy tę rozmowę. Moje czte­
ry rozmówczynie są pracownicami 
ZPDz. „Marko" KAMILA STRZE­
CBOWSKA - asystentka d.s. adap­
tacji zawodowej, w zakładzie od 
roku (przedtem w „Dywilanie" i 
„Feminie"), członek partii od 1962 
roku; HALINA BOR.OWICZ - za­
stępca kierowniczki działu gospo­
darki materiałowej, w „Marko" od 
14 lat, bezpartyjna; dwie pracow­
nice, które prosiły o nieujawnia-

Mówią łódzcy robotnicy 

JA 
nie ich nazwisk: brygadzistka pa­
kowni, 26 lat pracy w tym zakła­
dzie (przedtem „Dresso"), w org3.­
nizacji partyjnej od 20 lat, oraz 
brygadzistka szwalni, w „Marko" 
pracuje 20 lat, członek partii o1 
1970 roku. 

Kamila Strzechowska: - Z ulgą 
przyjęłyśmy wiadomość o podpisa­
niu porozumień ze strajkującymi 

-
załogami Wybrzeża, z zaintereso­
waniem obserwowałyśmy następu 
jące po tym wydarzenia. Z nadz1~­

ją czytamy relacje z posiedzemci 
Sejmu i obrad VI Plenum KC par· 
tii I cały czas wraca jedna myśl: 
żebyśmy nie chcieli za dużo na-
raz ..• 

- W tej trudnej sytuacji gospo­
darczej, w jakiej znalazł się nasz 

-
kraj - wtrąca bf!J'gadzlstka pa­
kowni - nie możemy żądać zbyt 
wiele, bo nie damy rady . Skąd 
rząd weźmie pieniądze na podwyż­
ki? Czy na te pieniądze znajdzie 
się pokrycie w towarach? Jeśli 
już podwyżki - to realne, uwzglę­
dniające potrzeby, bo te przeciet 
występują, my właśnie je odczu­
wamy, ale nie możemy stawiać 

żądań ponad miarę. ponad wsze!· 
ki rozsądek . Dziś natomiast słysz) 
się w zakładach: „nie dadzą, to 
zastrajkujemy ... " 

- Postulaty załóg Wybrzeża by­
ły słuszne, ale nie wszystkie do 
zrealizowania od zaraz - twierdzi 
Halina Borowicz. - Co będzie. 
jeśli w przyszłym roku okaże się . 
że nie zostały zrealizowane? Czy 
nie zapłacimy za to zbyt duż,?j c~­
ny'? Czy nie dojdzie do nowych 
strajków? 

To. co się stało, było potrzebne 
- mówi brygadzistka pakowni. -
Trzeba zmian w związkach zawo­
dowych. Trzeba, by były one real­
ną siłą, realną reprezentacją lu­
dzi pracy. Chcemy rady zakłado­
wej, która nie będzie cieniem dy­
rektora. Liczymy na to. że związ­
ki zav1odowe będą miały upraw-

(Dalszy dąg na str. 1) 

wego, uchwalonego na XVI Plenum 
CRZZ. 

Stwierdzono, że nit'zbędne jest 
podjęcie bardziej zdecydowanych 
działań na rzecz dalszeg11 uma1:nia­
nia braniuwycb związków zawo­
dowych. Ich samorządność ' sa­
modziPlność, a także autonomia, 
jest podstawowym warunkiPm 
gruntownej przebudowy ruchu za­
wodowego, zwłaszcza w dzied1inie 
obrony interesów ludzi pracy. 
Ust~lono, że wszystkie decyzJe 

dotyczące istotnyrh problemów ży­
cia I pracy załóg będą podejmo­
wane przy udziale przewodnicz1· 
cych. branżowych związków zawo­
dowv~h 

Obrady prowadził Romuald Jan­
kowslti - przewodniczący CRZZ. 

DZIEK 
KIESIE 

W 253 dniu roku słońce wze-
szło o godz. 6, zajdzie zaś o 
godz. 19.05. 

Piotr, Sergiusz 

w łniu- dzisiejszym dla ł.od•i 
przewiduje nash!pująca poi:ude: 
po rannych mgłach bezchmurnif 
lub zachmurzenie małe. TempP· 
ratura minimalna 10, maksyma!· 
na 23 st. C. Wiatr słaby i umiar­
kowany, zmiennv, przewazme 
południowo-wschodni. 
Ciśnienie o godz. 19 wynosiło 

999,7 hPa (749,11 mm). 

1944 Wyzwolenie Bułgarii 
1948 - Proklamowanie Ko-

reańskiej Republiki Lodowu-
Oemokratycznej 

1941 - Wojska hitlernwskie 
rozpoczęły oblężenie Leningra· 
du. 

mys 

Kto mówi, co chce, słyszy cze­
go by nie pragnął. 

si 

"z komentarzv! 



Spotkanie przygotowawcze Spotkanie 
M d • prowadzenia wyznaczonel(o na listo- PrezydI'Uill Rządu 

Narada aktywu wojewódzkiego w Gdańsku 
w a r11c1e pa<I zasadniczego spotkania w Ma-

, ~i:~ti~c~:~~~~ta=lc~eitw~. państw u-
(Dokończenie ze str. 1) nych decyzji, podefmowadlY<!h na 

W kilkugodzinnej ożywionej dysku- szczeblu centralnym bez znajomości 

Dziś. 9 bm. w stolicy Hl!szpanil 
rozpoczyna się z udziałem dyploma­
t6w 1 ekspertów z 35 państw 
sygnatariuszy Aktu K-0ncowego 
l{BWE SP<>tkanle przygotc>wawcze 
przed „Madrytem - 80". Ja.k wia­
domo, celem spotkania przygotowaw­
czego Jest określenie ram organiza­
cyjnych 1 porządku dziennego prze-

Stolica Hiszpanii iest w pełni przy­
gotowana do spotkania. które otwo­
rzy we wtorek hiszpański minister 
spraw zagranicznych Marce11no Ore­
Ja. Obrady beda sie toczyć w Pa· 
łacu Kongresowym. 

W spatkaniu przygotowawczym do 
„Madrytu - 80" uczestniczy dwu­
ooobowa · deJegacJa T>Ols.ka. 

(Dokończenie ze str. 1) sji dokonano z jedne.1 strony prze- konkretnych reallów, decyzji prowa-
kiego roi:patrzenia postulatów za- glądu doświadczeń. 1akie były udzla- dzących do negatywnych skutków 

łem SPołeczeństwa Wybrzeża, orga- gospodarczych 1 społecznych. Postu­
łóg dotyczących gospodarki lokal- nlzacji partyjnych I poszczególnych !owano opracowanie zasad selektyw­
nej. dzlalaczy partii w minionych tygod- nej centralizacji, tj, takiej, która by 
Równocześnie z zadaniami bie- nlach. a z drugle.j zgłaszano wnio- wyraźnie rozgraniczała uprawnienia 

żącymi przedmiotem rozwazań i ski 1 formułowano elementy orogra- organów decyzyjnych różnych szczo. 
wymiany zdań były przygotowa- mu działania na o.kres najbliższy bil. 
nia do wdrożenia uchwalonych 1 na dalsza perspektywę. Myślą pżrze- Wicepremier MieczySław J'lgielski 

wocinia dyskUSJI było wyra ane podzielił się swymi doświadczeniami 

nvskusia - decvzie -praca 
przez Radę MLnistrów ramowych przez większość zablerąjących głos z działań, których był uczestnikiem 
kierunków rozszerzenia uprawnień, l prze~onanie, Iż naczelnym zadaniem w najgorętszych dniach wydarzeń 
samodzielności i odpowiedzialności partU jest paprowadzenle spraw Pol- sierpniowych na Wybrzeżu. Stw'.er• 

ski w takim kierunku, by już nigdy 
terenowych orgainów władzy i ad- Jt!e mógł sie zdar~yć kryzys podob- dzll, że spoi;ób, w Ja·kl konflii<t. zo-
ministracji. Stwierdzono, iż w cią- ny sierpniowemu. Przypomniano w stał rozstrzygnięty śwladco:.y o od· 
gu ostatnich lat, zwłaszcza po tym kontekście. że sytuacje kryzyso- powiedz!alności I 'poczuciu . edll:<.mu 
wprowadzeniu w życie zmian w we, dramatyczne napięcia społeczne zarówn.} strajkujących, jak l władz, 

(Dokończenie ze str. 1) 

nienia i komptencje takie, że 
czywiście będą miały wpływ 
kształtowanie płac, że będą 
dzić koszty utrzymania, będą 
telnie bronić naszych spraw. 

rze-
na 

śle­
rze­
Ta-

kie same nadzieje w1ązemy z U>t'l­
wą o samorządzie robotniczym. 

Halina. Borowicz: - To była do 
tej pory wielka lipa. Na sesji KSR 
słyszało się: „Czy jest sprzeciw? 
- Nie widzę. Wniosek przeszedł". 
I tak zawsze! Mamy przykład z 
naszego podwórka. 

k · przeżywamy Po wojnie nie po raz które od początku przyjęły ,zdecydo-
Brygadzlstka szwalni: - Podoba podziale administracyjnym raJU, pierwszy. Niestety - ;ak 1>0t1i.reśla- wany kierunek na poszukiwanie roz-

się na:n zapowiedź zwiększeni.i. su- rozszerzył się funkcjonalizm resor- no w dyskus.11 _ z doświadczeń ro- wiązania met<>dami wyłączn!e poll­
modzielności przedsiębiorstw . Ale tów i nadmierny centralizm zarzą- ku 1656 1 19'/0 nie wycl;igniclo na-, tycznym!. Podkreślił osobisty udział 

dzania. Wiele spraw, które po- Ieżytych .wniosków, a jeśli - to ty!- Sta•nisława Kani w formułowanie 
J·ednocześnie, żeby było wiauomo. k f ł i ~ra takiej 1· •1 winny być załatwiane przez władze o w postaci s or'?u owan a pro„. · · i.n' postępowania. Mieczy. 
na każdym szczeblu, kto za co od- terenowe. przeszło na szczebel mu. który następn~ nie był. nalezy- sław Jagielski stwierdzając iż jest 
powiada. Robotnik odpowiada aż cie realizowany. W wyp-:>w1edziach w pełni świadom wciąż piętrzących 
nadto za swoją pracę. Pod ~oniec centralny. Nie sprzyjało to uzyski- dominowało przekonanie~ ż.e tym j się trudności, przedstawił atuty 
roku zjednoczenie daje nam wskaż wa.niu optymalnych wy.n,ików w razem mamy do czyniema z nową które należy brać pod uwagę przy 

. k gospod. arce terenowej, zwłaszcza jakością, głównie przejawiającą s;ę dalszy. m kierowaniu roz„~je,..,. sy-
niki na przyszły rok. Daje ws -az- · ł '· 1 kl botnl J kto ~~ „. 

zaś należytemu wykorzystaniu re- w doJrza o;c asv ro cze • • tuacji. Wskazał tu na niepodważalny 
nik jakości, nie wiedząc jak:i bę- ra hoć dla wyrażenia swego pro- d b k p 1 
dzie dzianina, jaki będzie ~urowiec zerw, których w tej gospodar•e test~ uciekła sie do formy drama- o~~~s!: 35-fe~~1• ~td~~ie w sp~=~~ 
i czy to się da zrobić. I dotych- jest dużo. tycznej. to ani na chwllę nie st~a- wan;a kierownictwa krajem przez 
czas na sesji KSR przyjmowało się Dlatego też obecnie celem jest cila kontroli nad sytuacją, Drugim P'.lrt1ę. Mówił także o konkretyzowa-
to bez dyskusi·i. A przecież tylko zapewnienie organom władzy eólementemi noweik 1afkllokśt·ci byłdrodsp~~ mu się nowego programu dz.wlania 

terenowe3· lep zych warunków s b rozw ązania un u w I akt 1 j 
specjaliści zakładowi powinni zba- s · • cierpliwych choć niełatwych rozmów · YW e party nym zdolnym wcle-
dać i Z<lecydować: uda się to zro- środków i możliwości działania, i rozumnego kompromisu. Ilć go w życie. Stwierdził, że tstotą 
bić czy nie? . Dlaczego de~yduje 0 

rozszerzenie obszaru g~podarki w wypowiedziach przejawi:Ho się tego programu Jest nawrót do myśli 

Stank>ław Kania zapowiedział szyb­
kie kontynuowanie VI Plenum KC 
PZPR. a także, przychylając •ię dv 
głosów, takie padły podczas narady , 
poważne rozważanie sprawy zwoła­
nia nadzwyczajnego z.jazdu partu. 
Musi on jednak być O;J.itzedzony 
odpowiednimi przygotOWdniam1 al· 
bowiem chodzi o sform:.a»w• me no­
wego programu partii. Program ta· 
ki jest potrzebny albow e'll now~ 
jest sytuacja w naszy,~1 <tiaju. 
Mówiąc o odpowiedzialności i za­

daniach Komitetu Centralnego oraz 
rządu w obecnei sytua~ji, Stanis!aw 
Kania podkreślił. Iż walezleaie roz­
wiązania problemów 1est możl.twe je­
dynie przy udziale cale! partii. ca­
ła par~ia musi skupi;': swe siły na 
odzyskaniu za ufania społeczeństwa. 
Nie zabraknie nam cierpliwości, a 
nawet pokory - stwierdził mówca -
by przywracać zaufanie robotnirl.óW 
do partii. ale tam. gdzie występują 
działania przeciwne Interesom socja­
listycznego państwa i narodu mu­
simy wykazać oelna stanow~zość. 
Stanisław Kania POWiedział następ­

nie, że jedność ruchu zawo:xiowego 
była i. Jest wielką zdobycza klasy 
robotniczej. Skoro jednak za oostu 
latem tworzenia nowych samorząd· 
nych zwiazkóW zawodowych opowie 
dzieli sle robotnicy, partia nie od 
mawia im prawa do tworzenia ta 
kich związków. zwłaszcza że zade 
klarowano ich socjalistyczny cha 
rakter. 

planowanej terenowo, z myślą o przekonanie, że obecna sytuac.1a nie 1 pryncypiów sformułowanych na 
Zaczyinają opowiadać jedna przez tym ktoś z zewnątrz? podniesieniu poziomu efektywności stanowi jeszcze pełnel(o iakończenla VI Zjeździe PZPR, gdzie uznany zo-

drugą Kiedy miał powstać kom gospodarowani'a w· kraju w ogóle, kryzysu, Potrzebne sa zarówno szyb- stal prymat spraw spe>lecznych w poi!-

Należy przeciwdziałać złudnym, de 
mal(ol(lcznym hasł•)m. złudZeniom. iż 
można padzlellć wiecei niż sie wy 
tworzy, Stąd też zadaniem chwil 
jest pełne wykorzystanie posiddane 
go potencjału produkcyjnego, któ 
rego rozbudowa fest wielkim dorob 
klem lat sledemdzlesiatYch. I sekre­
tarz KC PZPR wskazał tu na przy 
kład rozbudowane! 1 zmodernlz<>wa 
ne.1 w tym okresie Stoczni im. Ko 
muny Paryskiej w Gdyni. którą 
właśnie odwiedził. Istniejący tam 
wielki potencjał produkcyjny, Im 
portowane cenne urządzenia nie są 
w pełni wykorzystane. Potwierdza 
jąc potrzebe dyskusji, poszukiwania 
zmian. rozwlazan systemowych i 
gwaranc11. stwierdzlł. że głównym 
warunkiem os!ągnlecia POwodzenla 
pozostaje praca, bez której najlepsze 
rozwiązania programowe nic nie 
pomaga. I sekretarz KC PZPR po 
wiedział, że w rozwiaz:vwanlu klo 
potów. jakle przeżywa Polska po 
mogą nam nasi przyjaciele - Zwią 
zek Radziecki I inne kra 1e socjali 
styczne. Odpowiednie uze:odnienia zo 
stały jut ooczynlone i sa w toku 
Wyraził Przekonanie. że również pań 
stwa zachodnie powinny być zalnte 
resowane stablllzac1a sytuacji w na 

. - - Brygadzistka pakowni: - Przy- kie działania. jak I przekolilujący tyce gospodarczej, 
binat dziewiarski „Marko", W pominam sobie wszystkie poprze- przy równocz~nym zwiększeniu program rozwiązania trudności, któ- Stanisław Kania stwierdził, że 0 • 

„Dresso" postanowiono zlikwido- dnie zwroty w naszej powojennej odpowiedzialności za rozwiązywa- re stanęły u podstaw kryzysu. P~- becna sytuacja różni się znacznie 
wać dziewiarnię. Bo będziemy ko- historii. 1 tak sobie ·myślę, że za nie spraw regionalnych. kreślano pazytywne znaczenie bie- od tej, jaka była dwa czy trzy ty-
rzystać z dziani.n B1stony" Cho·· W obszarze działania władz tere- żących działań rzadu stoJ:icych na godme temu, gdy istniało zagroże-

.ś k' . · d żadnym razem klasa robotnicza nie gruncie realizacji słusznych pQStu- nie ~asadnlczych Interesów narodu 
dzill my do dyre CJi, do ra y za- zawiodła. My, robotnicy, wiele dziś nowych znajdą się kompleksy go- latów robotniczych i odn'.lwy życia I panstwa. Masowa fala strajków 
kładowej. Wszy~y mówili: „Jes- zrozumiemy, tylko trzeba nam w spodarcze, mające bezpośredni społecz.no-g01>podarczeg0 kraju, Po- ~męła. chóc wciąż j<>Szcze strajki 
teśmy bezsilni, zarządzenie z góry". porę 0 tym powiedzieć, rzetelnie związek z rozwojem terenu i z.a- woływano sie tu na przedstawiony me wygasły do końca. Mamy świa-
1. co? .Ludzie odes~li, z maszyna~i informować. Pracujemy w więk- spoko~eniem potrzeb społecznych. na ostatnim posiedzeniu Sejmu pro- ~cm~PR pożwiedział I sekretarz 

1 wiadomo co SI" stało (w Bis W celu umoz· 11·wi'eni'a wł~d·•om gram działania rządu, daJacy p0zy- - e po tym, co się zda-
n e „ . " 0o"· • szośd rzetelnie, inna sprawa - • • tywna odpowiedt na naj)!lilnlejsze o- r~yło nie mOźna już realizować ta-
tonie są przecież nowe). p1ero b.. d k . . b . terenowym skutecznego kierowa- becnle patrzeby materialne i socjal- k1ej samej jak poprzednio polityki 
póżniej okazało się, że własnl dzie- czas zro ic porzą e z mi?ro ami, nia rozwojem gospodarki przew:- ne ludzi pracy. i ri:ropagandy, nie moża stosować 
wiarnia byłaby ratu:nkiem na bra- pijakami, ludźmi spod ciemnej duje się wzmocnienie i,nstrument6w w formułowaniu dalszego programu takich samych metod pracy partyj­

ki surowca, nie mówiąc o tym, I gwiazdy. Mamy nadzieję, że sy- finansowych, pozostających w ich partdi należy pójść jednak dalej, ~~{~n~;:~~ ~1~~a~a;~f0~ kf~są d~~': 
że dawała dzianinę wyższej jako- tuacja w kd-aju poprawi się, ale dyspozycji. Potrzebne są z jednej >trony grun· botn!czą, a Jej fundamca:item Jest 
ści... Ludzie widzą co się dzieje w . . . Na spotkaniu stwierdzono w towne reformy gospodarcze, zwłasz- program, praktyka jego reatlzacj: 
zakładzie, ludzie dziś nie są głupi. obok teJ nadziei Jest obawa: czy konkluzji, że ostatnie miesiące te- cza zaś zmiany w zakresie plano I m~tody rządzenia. Dopiero w o­
mają szkołę. Ale eo dałoby gada- to się uda, jeśli będziemy żądali go roku należy wykorzystać do wania I zarządzania, a z drugiej parcJU o to możliwe Jest odzyskanie 

· KSR ko · t k · b byt . 1 ? opracowaru·a ni·ezb<>dnych akto'w autentycz,na odnowa życia wewnątrz- zaufania u klasy robotniczej; które--
me na ' • s ro I a. ntc Y z wre e " partyjnego. Mówiąc o problem1'! go zabrakło w pewnym momencie 
nie przeszło?„. wykonawczych oraz prźygotowania autorytetu partii, wskazywano, t:'! I dlatego tak trudne było wyjśc•e 

- Nauczyliśmy się co inne~o 
mówić, a co innego myśleć - mo­
wi brygadzistka szwalni. - Ale 
przedeż czy się nas, spoleczeń;two, 
tnformowało rzetelnie o sytuacji 
kraju? 20 miliardów zadłużeń -
to przecież przechodzi wszelkie po­
jęcie! Albo Lnna sprawa: żeby wre­
szcie skończyły się zapowiedziane 
wizyty delegacji. Przecież wtedy 
zakład przewraca się do góry no­
gami. Po co te kwiaty, dywany, 
po co ten cały nieprawdziwy cyrk? 
Jeśli władza chce · wiedzieć, jak 
jest naprawdę, niech przyjeżdża 
bez zapowiedzi. 

Kamila Strzechowska: - Tak 
jak chcemy rzetelnej informacji o 
stanie gospodarki, tak chcemy wfo 
dzieć co to są niezależne ?:Wiązki 
zawodowe. Chcemy wiedzieć, czy 
nie będzie to jakaś opozycja„. 

Notowała: I aparatu administracyjnego i go- obecnie nie mogą go w pełni od· z konfliktu. Stanisław Kania ·przy-

' 

spodarczego w terenie do działa- budować żadne deklaracje. Zaróww· znal słuszność słowom krytyki ja-
AGNIESZKA OSTAPO\\'ICZ nia według nowych zasad. wśród członków partii, jak l ogółu kle podczas narady I nie tyLko na 

---------------------------------- załóg pracowniczych, wysuwane S<\ niej padały pod adresem władz cen-

Bandvcki napad na staruszko 
żądania gwarancji instytucjonalnych tralnych. U podstaw trudności któ­
Sugerowano, by ich sformułowaniem re zr~zlly konflikt, leżało iekce­
zajął się jakiś nadzwyczajny zjazd \~ażenie ekonomicznych praw socja-
.partii. W szeregu wypowiedd prze- hzmu. leninowskich norm życia 
bijało przekonanie, że podczas wy- wewnątrzpartyjnego, potrzeb spo-

łecznych I norm moralnych. Wszy­
darzeń sierpniowych, a i obecnie, stko to musi być I będzie cenione. 
obok ruchu autentycznie robOtnicze-

Dzielnle spisali sle W·CZc>raj miesz-1 nas Poinformował komendant KD go, rozwijającego się zgodnie z za· 
.kańcy domu przy ul.' Andrzeja MO Polesie mjr Janusz pluta. przy 
Struga 44. którzy zatrzymall i od· zatrzymanym znaleziono umyślnie sadami socjalizmu, pojawiły się ten­
dall w ręce MO sprawce napadu na przygotowaną do napadu metalową dencje. którym takich kwallfikacjl 
tle rabunkowym dokonanego na rure. która zadawał ciosy napadnię- przyp!sa<: nie mo2na. Dają one· 0 so-
88-letniej, samotnie mieszkajacej są- tej kobiecie. Według wst~pnych u- ble znać równJeż w toku formowa. 
sladce. Mimo cieżkich ran zadanych sta!eń. samotnie mieszkająca sta· nia się samorządnych związków za­
kobiecie w itlo\'.'e zdołała ona wy- rusZka wpuściła do mieszkania Mar- wodowych Widoczna jest ta.kże ln­
biec na klatke schodowa I zaalarmo- ka Mariana w„ ufajac mu. że rze- spi.racja do podtrzymywan.~a nlepo­
wala sa~iadów. Odciell oni drol!e u- czywlśi;Je ..Pra~e ,tyj.l<;o nagi(: się koiu społecznego. TendenCJI tej n.a­
ciecZki sprawcy bandyckiego napa- wOdv. '.Będąc sam na sam z ss-iei. lei! si~ zdecydowlfule przeclws1a­
du I pawl.aJ:l«Wli o~l;cern dyżurne- nią kobieta bandyta zażądał plenię-I wie. 
go KD MO Polesie oraz Pogotowie dzy, a gdy staruszka odmówiła rzu- W dyskusji wiele uwagi poświę­
Ratunkowe. cll sle na nia zadając ciosy metalo- cono problemowi właściwych propor-
Clężko ranna oflare napadu umie- wa rurą. cjl pomiędzy kompetencjami władl 

szczon0 w szpitalu. Zatrzymanym centralnych a administracji tereno-
sprawca Jest 22-letnl Marek Marian Dalsze pastępowanle w toku. wej I kierownictw zakładów pracy. 
W. zam. ul. Mielczarskiego, Ja.k (kt) Przytaczano przykłady nlefortun-

Kroniko wypot!ków 
'!f Godz. 0.45. W Pabianicach na 

ullcy Partyzanckiej 78 nietrzeźwy 
kl~rowca „VW" IF 0794 Kazimierz H. 
na1e~)la1 na stojące11<1 .,Stfira" J do­
znał ran ,;łowy. 

'lf Gi>dz. 9.10. Kierowca „Warsza­
wy" IW 6'733 Leon ;z;, na skr:zyżowa­
nlu ulic: Żeromskiego i Swierczew­
skleito uderzył w tramwaj 213. w 
kt~re,l!o nastepnle uderzył tramwaj 
linii 26/2. W wyniku kolizji 3 pasa­
żerów ostatniego tramwaju doznało 
niegroźnych obraten · 

-lfl< Godz. 9.15. Na skrzyżowaniu 
ul.le Jul!anowsklej I Skarbowei kie­
rowca „Fiata" Lonitln Sz. potrącił 
Stanlsła we G. lat 65. która doznała 
złamania oodudzia. 

szym kraju, ktłiry jest istotnym 
czynnikiem Pokolowef!o ładu w Eu 
ropie i llczacym s\e partnerem gos 
POdarczym, Polska ze swe1 strony 
zainteresowana !est rozwoiem współ 
pracv " tymi pRństwaml. 

• * • 
Stanisław Kanią Odwiedził Stocz 

nie Im. Komun-<- Paryskiei w Gdy 
ni. m. In. wydział K-1. Na>tęp.nie 
przed spotkanlPm z aktywem partyj. 
nym :cwiedzlł Port Maryna •ki Wo 
jennej w Gdyni. Podzlekował on ma­
rynarzom za rzetelna służbe i of!af 
na prace na rzecz gospodarki naro­
dowej, a zwłaszcza za udział Portów 
Marynarki Wolennei w rozładowy 
IVaniu statków oodczas stra.ików w 
portach Wvbr7eża. 

Pierwsze winogrooa 

Profesorowie na korcie BLISKO PRAWDY 

• 'lf Godz. 11.15. W Zgierzu na al. 
35-lecta orzy ul. Platkowskiej kie­
rowca „żuka" LDC 427 B B:>gusław 
S. „ SPowOdował zd~rzenle z „Woł­
gą . Zanotowano &traty materialne 
na sume Hl tys, zł. * GOdz. rn.15. Przed „Centralem•· 
na al. Mickiewicza kierowca „żuka" 
TGB 53Q. E Jan F. uderzył w tył 
stojącej .,Sk<>dy" a ta z k-0lei w 
„stara". PoiaZ<lv uleitłv u~zkooze­
niu. Straty ok. Ul 'tys. zł. 

Wczoraj nadeszła do Lodzi pier 
wsza dostawa winogrOl!l bułga.r 
skich (20 t.on). Połowę rozprowa 
dzono już do sklepów. restta do­
trze tam dziś W drodze już jest 
duża przesyłka kolejowa za~iera­
jąca 200 ton wŁnogron rumut'1~kich 
w 8 wagonąch-chłodniach. Ocwki­
wana jest ona jeszcze w tym ty­
godniu. W sumie Łódź ma otrzy­
mać w tym sezonie 900 ton wino­
gron z importu. 

Odbyło sie 157 meczów, rozegrano 
2.$00 i:emów i około 15 tys. wymia­
ny piłek. To sucha statystyka za· 
kończonych na kortach Miejskiego 
Klubu Tenisowego mistrzostw Pol­
ski nauczyciel! akademickkh. We­
dług informacji, Jakie przedstaWU 
nam sedzla naczelny zawodów -
Marian Pawlak. profesorowie WY· 
jątkowo dobrze zdali egzamin w tej 
clyscypllnle sportu. BYło widać za­
pał. zaangażowanie. a. że niekiedy 
piłka wyprawiała niesamowite har­
ce, zdarzyć sle przecież mp:!.e kat· 
demu. Nawet Fibakowi.„ 

Rywalizacja odbywała sie w mię­
dzynarodowym tc>warzystwie. co do· 
dało blasku tei udanej imprezie. 
Niektórzy z nauczycieli akademic­
kich byli tak 7.IIleczeni rywaUzacją 
na korcie. że musieli poprzekładać 
terminy egzaminów poprawkowych 
u siebie na uczelniach! 

Oto wyniki: KOBIETY - 1. J. 
Dacko (Politechnika Wrocławska). 2. 
u: Sieradzka. 3. U. Zuchowicz (oble 
Politeclmlka Lódzka). MĘZCZYŻNI: 
grupa I 1. T. Mark-0wskl (Poli­
technika Rzeszowska). 2. M. Szydło 
(Polltechnlka Wrocławska). 3. W. Ba­
rański (Zielona Góra). erupa Il -
1. Zb. Zlmnv (SGPiS). 2. W. Mach 
(Politechnika Wro<:!awska), 3. M. 
Aleksandrowicz (AGH). grupa lil -
1. J, Bogdanowicz (Polltechnllca Wro­
cławska). 2. Zb. Jabłonowski (Uni­
wersytet warszawski). 3. A. GOstom­
czyk (Politechnika Wrocławska). DE· 
BEL MĘŻCZYZN: i:rupa I - Markc>W· 
ski - żyliński (POlitechnlka Rze­
szowska). e:rupa II - Philipp - Go· 
mar (Karl-Marx-Stadt). 11:ru;1a III -
JabłonowSki (Wrocław) - Szafranek 
(OPOie). 

(SZ,) 

' 

Z kolarskich tras 
* Na torze kolarskim w Kaliszu 

r<Y~egrano w sobote i niedziele mi­
strzostwa Polski w konk:irencjl tan­
demów. W poszczególnych katego­
riach wlekowyr:.h zwyciężyli: SE­
NIORZY: l. Konkolewski - Płatek 
(Gryf Szczecin). 2. Mlchalak - FaJ­
dek (Bron Radom). 3. Raczyński -
ZagajeWS!ki (Społem Łódź). JUNIO­
RZY: 1. Cybulski - Kaczmarek 
(Gryf Szczecin). 2. Wese>łowskl -
Sieradzan (Włókniarz Łódź). 3. 
Trzciński - Szymkowiak <Włókniarz 
Kalisz). JUNIORZY MŁODSI: !. 
Wojciech Rudowicz - Zaiac (Włók· 
niarz Kallsz). 

Rozeuano równie± wyścll?i 1unio­
rów i juniorów' młodszych w jeź­
dzie Parami. Wśród Junior.'>w p!er-

Czesław Lang czwarty 
W Divonne - les - Bains rozpo­

czał sie kolarski wyścig TOur de 
l'Avenir. Zwyciezca prolo2u - jaz­
dy indYWidualnei na czas na trasie 
4200 m został Bell! G. van Geste!. 
którv uzyskał czas 5.28,112. Wyprze­
dził on brazoweg0 medallste olim­
pijskiego J. Barlnowa ZSRR. Fran­
cuza P. Poissona. nobrze nolechał 
w proloi;(u wicemistrz olimpiady 
Czesław Lan2. którv uplnsowal s\e 
na 4 oozvc1! ze strata 3.35 sek. do 
zwyciezcy. W czołowe; dziesiątce 
prologu up!as.o:>wało sie oonadto 
dwóch innych polskich k-0larzv Zbig­
niew Szczepkowski - 5,68 •ek. i 
Krzysztof Sujka - 7.65 sek. za.1mu­
jąc 8 i 9 lokatę. 

wsze miejsce wywalczyli Wesołow­
ski - Kurzawiński (Włóknlarz 
Ł.ódź) - 31 pkt, 

:ff 280 kolarzv uczestniczyło w IV 
ogólnopolskim kryterium w Opolu. W 
gronie startujacych nie zabrakło ka· 
drowiczów t ollmoijczyków. Z tej 
grupy nie zawiódł jedynie w wyści­
gu seniorów Plutecki deklasując na 
mecie rywali. 

>lf Generalnym sukcesem zawodni­
ków NRD zakończył się czteroetaP-O­
Wv mlędzynarodowv wyścl2 kolarski 
„Po Ziemi Toruńskiej", Tndywldual­
nle zwycleżYł Petermann (NRD I). 
Także zespołowo pierwsze I drugie 
miejsce zajełv drużyny NRD l I II. 

'lf Przez trzy dnt na ulicach 
Ostrowca. Starachowic I Skarżyska 
odbywały sie tradycyjne krvte»ia ko­
larskie Pod nazwa „Szlakami Bu­
dc>wll Socjalizmu". 

W łącznej punktacji zwyciężył 
Szurkowski (Polonez W-wa) przed 
Nowickim (Włókniarz Łódź) I Brzet­
nym (Dolmel Wrocław). 

INF"ORMUJEMY 
Po letnle1 orzerwle Oe:nisko TKKF 

„Kozlnv" wznawia działalność. nrzY1· 
mu1ac zao\sv do <ekc1i: dżu<to. ka­
rate, kulturystyki. piłki siatkowej 
oraz na kurs pływania. 
Zitłoszenia orzvimu1e sekretariat 

ogniska. mleszczacY sie w Szkole 
Podstawowej nr 91 tul.. Ka<przaka 
45) (z wyjątkiem sobót i dni wol· 
nych od pracy) w l(odz. 18-20. 

I DZIENNIK POPULARN:i nr 19ł (9662) 

• • zycie A sobie ... 
W wydanym przez GKKFtS za- eta dydaktyczno-wychowawcze ople­

rząc:tzentu p.n. „SYSTEM kunów, szermujących wzntosią tdeq 
WSPÓŁZAWODNICTWA DZIE-1 rzetelnego. opartego o zasadę „fatr 
Cl I MŁ.ODZIEŻY", obltgujq-1 ptay" wspótzawodntctwa. 

cym wszystkie organtzacje sportowe (wrób ) 
czarno na blatym napUano, że„. 
„każdy zawodnik (czka) 1noże brać Ó 
udziat we wspótzawodnictwte tylko W S K R C J E 
w jednej kategorii wiekowej. w 
szczególnie uzasadnionych przypad­
kach może być przeniestony wybit­
nie uzdolniony do wyższych katego­
rtt. Bez prawa powrotu". Tymcza­
sem w praktyce okazuje stę zgoŁa 
tnaczej, zgodnie z hasLem; „Przepis 
sobie, życie sobie". 

Wiadomo, te w wielu dzletlztnach 
wspóuawodntctwa m&odzteżowo-dzte­
·ctęoego. poszczególne związki sporto­
we, a także województwa rozlicza­
ne sq z liczby zdobytych punktów, 
dających określone mtejsce na kra­
jowej mapie sportowej. (Cóż, decy­
dują o lokatizacjt punkty, choć nie 
zawsze odzwierciedlają rzeczywisty 
obraz, a przede wszystkim wktad 
pracy zajmujących stę mtadzieżq 
sportową szkolentowców). Tyle, że 
zdobyte punkty, wręczane medate I 
dyplomy nie zawsze przydzletane są 
zastużenle, a ju:l: w żadnym przy­
padku zgodnie z literą obowiązują­
cego prawa. 

Na ntc zdają się protesty 
dziataczy, którzy lojatnie stosu-
jąc się do zarzqdze,~la do­
magatl Się przestrzegania wzniostego 
hasta „Chrońmy mtode organizmy 
sportowe od nadmiernego wysUku„ . 
Kierując się tym, np. opiekunowie 
talentu czystej wody (taka 1est opi­
nia wszystkich fachowców) w tyż­
wiarstwte figurowym - FU!paw.\fde­
go ze Spotem czy też ctoskonaie za­
powiadającej się jego kLubowej kole­
żanki sekcjt strzeleckiej - Matel­
skiej, a także wielu innych zawod­
niczek i zawodników tódzktch. klu­
bów sportowych zgtaszait t tgtaszają 
do zawodów swoich podopiecznych 
w jednej kategorii wiekowej Tracąc 
tym samym szanse w uzyskaniu lep­
szej lokaty w punktowej tabeli 
og6tnokrajowego wapó!zawodn!ctwa 
sportowego dzieci I m!odztdy. 

Nie jesteśmy przectwntkaml za-
mykania drogi mtotlym utatentow11-
nym sportowcom, którzy mają realne 
szanse skuteczn2go wspó!zawodnlc:te­
nta z seniorami zresztą w 1otelu 
dyscyptinach (ly:twlarstwo t1guro11.>e. 
gimnastyka, plywante) ju:l: dawno 
zatarty się granice wieku. Je~I! 
jednak w Innych dztedzinach spor· 
towej dztalalno§ct mają obowlq?.yW<tć 
ustalone zarządzenia - wypadaloby 
Ich przestrzegać W przeciwnym rn­
zte na ntc zdają atę przedstęwztę-

:ff W Nowym Jorku zakończyły 
sie w nocy z niedz1el1 na poniedzia­
łek czasu europe1skiego tenisowe, 
otwarte mistrzostwa USA. w ostat­
nim p0jedynku finałowym, w grze 
pajedyńczej meżczyzn. tytuł mistrza 
wywalczył Amerykanin John McEn-­
roe, który pokonał szweda Bjoer­
na Borga 7:6 (7:41. 6:1, 6:7 15:7), 5:7, 
6:4. Pojed:vnek ten trwał 4 godz. l 
10 min. dostarczajac wielotysięcznej 
publiczności sporo emx1i. 

McEnroe przerwał passe zwy· 
cięstw sorga w wielkich turniejach, 
a wiec Szwed nie zdobędzie w tym 
roku tzw ... Wlelkiel(o szlema''. na 
którv sk!adaja sle zwycięstwa w mi­
strzostwach Francji. w Wimbledonie. 
w mistrzostwach USA I AUstralll. 

:i/f Zwycięstwem 21-letniel(o Brytyj­
czyka Lee zakończy! sle rozgrywany 
w Goeteborgu 35 flttał indywidual­
nych mistrzostw śWlata na żużlu. Ty­
tuł pierwszego wicemistrza przypadł 
jego rOdakowi Jessupawl a na miej­
scu trzecim uplasował sle Australij­
czyk Sanders. Jedyny nasz 1 eprezen­
ta nt Zenon Plech zajął dopiero 15 
mleisce mając na swym koncie I 
pkt. Plech nie ukończył swego pierw­
szego wyścigu, raz był trzeci i trzy 
razy czwarty. 

'łf Trzecia partia meczu półfina­
łowego pretendentek o szachowe 
mistrzostwo świata między Gaprin­
daszwili I losellan! zakończyła slę 
Po 28 posunieciach remisem. W 
meczu rozgrywanym w Tbilisi pro­
wadzi Gaprlndaszwili 3:1. 

W. Po raz drUJli przegrali pO'!scy 
hokeiści na turnieju „Sowletskiego 
Sportu" w Rydze. Tym razem Po· 
tacy oosta!J pokonani przez Dyna· 
mo Moskwa 5:2 (1:1, 3:1. 1:0). Bram­
ki dla naszego zespołu zdobyli: Klo­
cek I Chrząstek. 

'lf Polscy hokeiści uczestniczący 
w turnieju o na.i?rode gazety So­
wletskil Sp0rt odnieśli pierwsze zwy­
cięstwo po!tonując w Rydze zespól 
Dynamo Bukareszt 8:3 (2:1. 5:1. 1:1). 
Bramki dla Polski zdobyli: Ryszard 
Nowiński i Wiesław Jobczyk - po 
2, Witold Pułka. Andrzei U.jwary. 
Leszek Tokarz oraz Stanisław Klo· 
cek. 

'lf Godz. 14.25. Przebiegająca jezd· 
nie 12-letnla Aitnieszka F. w Zl(ie­
rzu na ul. Komuny Paryskiej 41 
wpadła PC>d „Syrene" doznając zła­
mania uda 1 oodejrzenla wstrząśnie-
nia móZl?U. (Ch) 

Do tej pory dostawy owoców i 
warzyw z zagranicy dla nasi:<:go 
miasta są rekordowe. Otrzymali­
śmy 900 ton pomidorów, 215 ton 
brzoskwiń i moi'eli, 200 ton papry­
ki i 270 ton arbuzów. Niestety, z 
powodu nieurodzaju owoców i wa­
rzyw krajowyc:h, importowane 
szybko są wykupywane. (k) 

Z wielkim smutkiem zawiadamiamy te w dołu 7. IX. 1980 
ku zmarł po długich i clt::i:kich cie;plenlach opatrzony sw. 
kraruentamj nasz najleplizy Mą:;, l Ojciec 

S. ł P. 

JAN DZ1l·EW AŁTOWSKl-G'łNTOWT 
artysta malarz 

odznaczony Honorowa Odznaką m. ł.odzł 

ro­
sa· 

Pogrzeb odbędzie &i4' w dniu 10. IX. br. (środa) 0 godz. 15.30 
z kaplicy cmentarza przv ulicy OgrodoweJ. o czym zawhdamlaJa 
zroz11acz~rne i osamotnione 

ŻONA i C0RKA 

Prosimy o nieskładanie kondolencji. 

Dnia 8 września 1980 roku odszedł od nas. opatrzony św. sakra-
mentami, przeżywszy lat 77, nasz najukochańszy Mąż, Tatuś, 
Dziadziuś i Brat 

$. t P. 
INŻ. MECH. 

HEN!RVK MICHALAK 
ppor. rezerwy WP, b. naczelnik OSP „Boruta" do dnia 6 września 

1939 roku, długoletni pracownik CBT Przem. Pap, w Lodzi. 

Uroczystości \:ialobne rozpoczną się mszą św, dnia 10 września 
br, o godz. 13 w kaplicy cmentarza rzym.-kat, św. Anny - za­
r.zew, Ul, Lodowa, po których o godz. 13.30 nastąpi złożenie do 
grobu rodzinnego, o czym zawiadamiają zrozpaczeni: 

ZONA, SIOSTRA, CORKI, ZIĘC, WNUKI i RODZINA 

W dniu 5 września 1989 roka, przefywszy lat 56 zmarta najuko· 
chańsza żona ł Matka 

S. t P. 

J.ANrlNA MONGIRD-NAKONrlECZNA 
DR NAUK MEDYCZNYCH, 

o czym zawiadamiają z głębokim talem: 
MĄZ I SYN 

Pogrzeb odbędzie slę w środę, 10 września br. o godz. 18 na 
C!1'entarzu WoJskol\'.ym na Dola~h. Msza za duszę Zmarłej zosta­
!lte odprawiona 30 hstopada 1980 roku o godz. 10 w kościele NaJ­
swlętszego Imienia Jezus, ul. Sienkiewicza 60. 



„. ~···~ 
ZACHĘTA - .,Dziedllctwo" ane:. 

od lat 18 iiodz. 10. 12.15. 15. li.15. 
19.30 

STUDIO - „BarwY ochronne" p0l. 
od lat 16 godz. 1.i.ao, „Nashville" 
USA od lat 15 godz, 18.30 

STYLOWY - „Trzy kobiety" 

Na „Jarmarku Retkińskim'' Uznanie i szocunek 
dlo rolniczego trudu 

USA od lat 18 godz. 15, 19.30, Ki· 
no Filmów Polskich - „Słońce 
wschodzi raz na dzień" od lat 
18 t:odz. 17.30 

DKM - lluzton - Przeitlad nal· 
lepszych komedll itoclz. I6, 18, 
20 

GDYNIA - Kino .,NON·STOP" 
od iiodz. 10 •. ,Gwiezdne wojny" 
USA od lat 12 

HALKA .,Porwany przez 
Indian" NRD od lat 12 godz. 
1'5, „Wściekły" wl. od lat 18 
godz. 17, 19 

Dużym powodzeniem cieszy się otwarty w sobotę na Retkini 
tradycyjny „Jarmark Retkiński''. Zakłady pracy Polesia prze­
kazały na tę imprezę handlową swoje atrakcyjne nadwyiki 
produkcyjne. Można więc! w stoiskach WPHW nabyć wyroby 
,,Very", „Progalu", „Lodexu", ZPW im. N. Barlickiego I In. 
Wystawiają tu równl~ż swoje wyroby rzemieślnicy. Sama Han­
dlowa Spółdzielnia Inwalidów w ciągu dwóch dni sprzedała 
swoje wyroby za ponad 100 tys, zł. Duże kolejki ustawiają się 
też przed stoiskami piekarniczymi i warzywno-owocowymi. 
Powodzeniem cieszą się również, po raz pierwszy na tym jar­
marku, wyroby „Herbapolu". 

Urozmaica imprezę „Wesołe miasteczko". 
Organizatorzy jarmarku zapraszają kupujących codziennie w 

godz. 11-18, w niedzielę w god:t. 11-16 na ul. Thaelmanna 
(przy „bocianach"). „Jarmark Retkiński" czynny będzie do 
14 września bm. (m) 

Na zdjęciu: na „Jarmarku" sporo uciechy mają też dzieci. 
Fot.: A. Szymczak 

Potrzebna • Jest dojrzała 

mądrość • zyc1owa.„ • 

W zakładach przemysłowych Ło- w tamtejszej Spółdzielni Włókien­
dzi wartkim rytmem toczy się pra- niczej i oddziale ZTK „Teófilów". 
ca. W wielu z nich, tam, gdzie Zdawać by się mogło, że wszech­
załogi strajkowały w minionym ty- stronna dyskusja, tocząca się w ca­
godniu i wcześniej, rozwabne są łym kraju nad sposobami rozwią­
moiliwości lepszej organizacji pro- zania trudnej sytuacji społeczno­
dukcji poszukiwanych na rynku gospodarczej, działania, podejmowa­
towarów, odrobienia powstałych ne przez kierownictwo partii i pań­
s~rat. stwa, wskazują konkretną, rzeczo-

Sytuacja ta nie jest jednak po- wą drogę porozumienia. Drogę, 
wszechna. W niektórych zakładach wymagająą jednak zrozumienia 
- na skutek zastarzałych kon- przez obie słrony. Dyskui;ja nad 
fliktów, lub może na zasadzie nie- najważniejszymi problemami na• 
zre>zumienia sytuacji, w jakiej znaj- szej n:eczywistości, toczyć się mo­
duje się nasz kraj - dochodzi do że Jedynie w atmosferze spokoju 

' burzliwych dyskusji połączonych i pracy. Ponawiane przez coraz to 
niestety z przerwami w pracy. Tak nowe załogi żądania płacowe, spo­
jest m. in. w łódzkiej Fabryce Ko- łeczne i inne, choć uzasadnione, 
ronek „Fako", której załoga straj· nie mogą jednak potęgować chaosu, 
kowala wczoraj juź drugi dzień. powodować coraz to łlowych trud­
a której dzienna produkcja wyno- ności w napiętej i tak do granic wy­
si 90 tys. m kw. dzianiny firan- trzymałości gospodarce. Jak w kal­
kowej i koronkowej tak bardzo prze- dym działaniu, tak i tu szczegól­
cież poszukiwanej na rynku. Zn3- nie potrzebna jest dojrzała mą­
cznie też skomplikowała się wczo- drość życiowa, spojrzenie na Pol­
raj sytuacja w Ozorkowie, gdzie skif jako całość, JeJ możliwości 
wstrzymała produkcję załoga naj-

1 
i uwarunkowania. Potrze'\Jna jest 

większego zakładu w mieście - zbiorowa mądrość klasy robotni-
OZPB „Morfeo", a równocześnie czej. · 

Tusz do stempli zamiast neospasminy 

Karygodne niedbalstwo 
personelu żłobka 

kazano sprawę kierowniczki żłob­
ka - Jadwigi Frątczak (mimo, iż 
była w tym dniu na zwolnieniu 
lekarskim) oraz pielęgniarki Tere-

~ )limo trudnych warunków S atmosferycznych, tegoroczne żni­
S wa w woj, miejskim łócJzkim 
S przebiegają dość sprawnie i są 
S na ukończeniu. Prawie wszę· S dzie skoszono żyto. Już w tej 
S chwili skupiono 4.200 ton zbo­S: ża, co stanowi 30 proc. planu 

rocznego. 
Słowa uznania i szacunku dla 

rolniczego trudu padały wc~oraj 
w czasie posiedzenia Wojewódzkie­
go Zespołu Żniwno-Paszowego, któ· 
remu przewodniczył wiceprezydent 
Łodzi - Lech Krowiranda. Pod­
kreślane ofiarną pracę, zarówno 
indywidualnych rolników, jak 
i spółdzielni produkcyjnych, PGR, 
Wojewódzkiego Ośrodka l'ostępu 

Teatr Wielki 
• w nowym sezome 

Przedstawienie oryginalnej wer­
sji językowej „Włoszki w Alitierze" 
G. Rossiniego, bęc'!zie pierwszą pre­
mierą sezonu 1980/1981 łódzkiego 
Teatru Wielkiego. Kierownictwo 
muzyczne spektaklu, kóry zoba­
czymy i usłyszymy w październi­
ku, sprawuje W. Michniewski, re­
żyserem jest L. Komarnicki, autor­
ką scenografii L. Jankowska, zaś 
choreografii J. Niesobska. Następ­
nie w grudniu czeka nas prapremie­
ra światowa „Marii Stuart" R. 
Twardowskiego, Kolejnymi premie­
rami rozpoczynającego się właśnie 
sezonu będą w Teatrze Wielkim: 
„Fontanna Bachczysaraju" D. Asa­
fiewa, „Trubadur" G. Ve'l'diego, 
oraz „Faust" z muzyką F. Lista. 

Jak nas .poinformowano na 
wczorajszej konferencji prasowej, 
w obecnym sezonie TW zamierza 
otworzyć scenę kameralną w Mu­
zeum Historii Miasta Łodzi, a w 
swym gmachu przygotuje cztery 
koncerty w których m. in. znaj­
dzie się prapremierowe wykonanie 
„Audycji 5" A. Krzanowskiego. TW 
przystępuje do nowego sezonu ze 
znacznie wzmocnionym kadrowo 
zespołem baletowym i chórem (na­
stąpiły także zmiany na stano­
wiskach kierowniczych tych zespo­
łów: K. Wrzosek został kierowni­
kiem baletu. zaś kierownictwo 
ch6ru objął łł. Zielłński)" ortu 
nowymi solistami. Na deskach TW 
usłyszymy i zobaczymy m. in.: E. 
Podleś (mezzosopran), J, llomika, 
P. B.aptisa i J. Zlpsera (tenorzy. 
którzy będą z teatrem współpra­
cować) oraz nowo zaamiaż'>wanych : 
M. Łabę (tenor) i M. Żukowskiego 
(solista baletu). 

Kontynuowane będą takie formy 
popularyzacji muzyki operowej 
i baletowej, jak premiery robotni­
cze, studenckie i młodzieżowe. 
a nowością tego sezonu w kontak­
tach teatru z publicznością będzie 
powołanie Klubu Miłośników Tea· 
tru Wielkiego, działającego w 
strukturze TPL. Gdy dodamy, że 
oprócz wymienionych tu premier, 
inicjatyw artystycznych, i organi­
zacyjnych, czeka nas jeszcze ta­
kie wydarzenie, jak kolejne Spot­
kania Baletowe, nowy sezon w Tea­
trze Wielkim zapowiada się inte­
resująco, a proponowany reper­
tuar ma szansę dostarczyć sa­
tysfakcji, zarówno widzom, jak 
i artystom. 

(jb) 

Rzeźby 
S. Romaniaka w DST Niecodzienny wypadek, będący 

wynikiem karygodnego niedbal­
stwa i przekroczenia kompetencji; 
wydarzył się w miniony piątek. 
w żłobku zakładowym ZPW im. 
Pietrusińskiego w Zgierzu. Opie­
kunka najmłodszej grupy wiekowej 
- Teresa Głuszczak, wraz z salo­
wą - Anną Amsolik, chcąc uspo­
koić kapryszące dzieci, postanowiły 
podać im neospasminę Przekro­
czyły w ten sposób swoje upraw­
n ienia zawodowe. Zarazem p:imyli­
ły buteleczkę (neospasminy nie 
było zresztą w żłobkowej apteczce), 
podając ośmiorgu dwulet nim d zie­
ciom po łyżeczce tuszu do znako­
wania bielizny i tkanin. 

sy Patory, sprawującej w tym Dziś o godz. 17 Stowarzyszenie 
dniu zastępstwo kierowniczki „Dom Srodowisk Twórczych" inau­
i nadzór merytoryczny nad persa- guruje w swej siedzibie (al. Koś­
nelem. Obie obwinia się o zanied- ciuszki 33), działalność w sezonie 
banie nadzoru, które w rezult11cie artystycznym 1980/1981 otwarciem 
doprowadziło do tego karygodnego wystawy rzeźb Stanisława Roma­
wypadku. Jednocześnie SZOZ Mat- niaka pt.: „Matko Piekło". Wer­
ki i Dziecka podjął we wszystkich nisażowi towarzyszyć będzie pro­
placówkach wychowawczych woje- gram poetycko-muzyczny w wyko­
wództwa szczegółową kontrolę nad naniu Mariusza Kwiatkowskiego 
przechowywaniem, znakowanie m i I (recytacje) i Pawła Frejdlich11 

Jeszcze przed godz. 16 cała 
ósemka z objawami lekkiego po­
parzenia jamy ustnej i przełyku 
znalazła się na oddziale laryngo­
logicznym Szpitala im. Korczaka 
w - Łodzi. Dzieci otoczono najtro­
skliwszą opieką, zwołano konsylium 
specjalistyczne. Jak poinfor mowal 
wczoraj dyrektor Wydziału Zdr o­
wia UML - dr .T. Mat: zak. zdro­
wiu żadnego z dz.icci nie zagraża 
niebezpieczeństwo. Wszystkie jed· 
nak jeszcze przez kilka dni pozo­
staną pod obserwacją spec-jalistów 

Kierownictwo zgierskiej służby 
zdrowia zadbało o natychmiastowe 
zapewnienie żłobkowi kwalifiko­
wanego personelu, bowiem octpo· 
wiedzialne za ten wypadek pra­
cownice. ' dyrekcja ZPW im. Pie­
tru sińskiego natychmiast z1wie~iła 
dy$cyplinarnie w pełnieniu obo­
wiazków. Obie pracownice, bez­
pośrednio winne wypadku, przeka­
zano do dyspózycji władz docho· 
dzeniowych. Jednocjleśnie do roz­
patrzenia przez Kdmi~ję Kontroli 
Zawodowpj Zwiazkow Zaw:>dowych 
Pracowników Służby Zdrowia prze-

stosowaniem leków. (er) (wiolonczela). (jb) 

Mieszkancv Dabrowv i WidzewE-Wschodu 
nadal czekaia na ciepła wodo 

Czy ciepła woda popłynie dz.is I czor em, a najpóżniej 9 wrzesnia 
do mieszkań na Dąbrowie i Wi- rano. Tymczasem„. 
dzewie-Wschodzie? pytaliśmy - W trakcie rozruchu - poin­
wczoraj w informacji zamieszcza- formował nas wczoraj kierownik 
nej na łamach naszej gazety. Pi- Wydziału Eksploatacji ZSC, 
saliśmy, że po zakończeniu w mi- S. Wasiak - wykryliśmy poważne 
nioną sobotę robót wykonywa- przecieki rurociągów, które nie po-
nych przez brygady Miejskiego zwalają na zakończenie remontów 
Przedsiębiorstwa Robót Elektryc?.- w ustalonym terminie (8 i 9 wrzei· 
nych i Ciepłowniczych, ekipy Za- nia). Pracqjemy non-stop, ieby 
kładu Sieci Cieplnej tego samE>go jak najszybciej awarie te usunąć. 
dnia po południu przystąpią do Niestety, nie jest to sprawa łat­
napełniania ciepłą wodą rur<><·ią- wa, bowiem oprócz nieszczelnych 
gów oraz dokonają przełączeń do rurociągów „strzelają" także usz­
EC-IV. Wszystko w~kazywało na czelki Robimy wszystko co w na• 
to, że przy intensywnej pracy, pro- szej mocy, żeby jak najszybciej 
wadzonej również w nicdzialc: i mieszkańcy Dąbrowy i Widzewa• 
poniedziałek, ciepła woda popłynie Wschodu otrzymali ciepłą wodę. 
do mieszkań na Dąbrowie i Wi- Tym razem nie usłyszeliśmy ko.n­
dzewie-Wschodzie 8 września wie- kretnego terminu zakończenia tych 

robót." (j. kr.) 

Rolniczego, spółdzielni kółek rol­
niczych. Teraz sprawą najważniej­
szą jest - mówiono o tym w · dy­
skusji - szybka zbiórka słomy. 
Trzeba więc zmobilizować wszyst­
kie siły, aby wykorzystując sprzy­
jającą, wrześnioW•\ pogodę, · gro-­
madzió słomę oraz zwrócić uwagę 
na sprawny sie\I(, zbói ozimych. 

Nie mniej waznym problemem 
jest zapewnienie rolnikom nasion. 
Chodzi o to, aby - jak wskazy­
wano w czasie wczorajszych obrad 

gminy naszego województwa 
miały zapewnione odpowiednie na­
siona. Postanowiono zorganizować 
obwoźną ich sprzedaż. Okazuje się 
bowiem, że nie wszystkie sklepy 
Centrali Nasiennej otwa!'te są 
przez . cały tydzień, niektóre (jak 
np. w Głownie) czynne są tylko 
w dni targowe. 

Z innych ważnych spraw doty­
czących pól naszego województwa: 
wapnowanie gleb, które jest jesz­
cze zbyt mało zaawansowane oraz 
sprawne przeprowadzenie wykop­
ków ziemn!aków. Należy także jak 
najszybc iej zająć się - powołując 
od.powiednie birygady - parowa­
niem ziemn:aków na pe>karm dla 
bydła oraz kiszeniem zielonek. 

Wojew6drzki Zespół Żn iwno-Pa· 
szowy wiele uwa.gi po.święc ił rów­
nież hodowli trzody chlewnej, któ­
rej kontraktacja przebiega pomyśl. 
nie. Z pewnością hodowla ta bę­
dz.ie jeszcze bardziej się rozwijać, 
dzięk i zatwierdzonym osta~nio wyż­
szym. cenom skupu żywca, 

W przeciwieństwie do hodowli 
niepokój budzi fakt zmniejszające· 
go się skupu mleka w porównaniu 
z analogicznym okresem roku ubie­
głego. Plany wykonywane są. tu 
w około 99 proc. 

W czasie wczorajs:iego posiedze­
nia postulowano takie usprawnie· 
nie skupu zboża z tegorocznvcb 
zbiorów. Podczas gdy jedne ma­
gazyny (jak np. w Męckiej Woli i 
Tomaszowie Maz.) są nie wykorzy. 
stane, to inne „pękaj- w szwach". 
Trzeba także zająć się nieczynnymi 
młynami w woj. łódzkim, 

(j.kr.) 

Dyżury 

członków KKS 
Dziś w l(odz. 14-1'1 w Urz~dzle 

Miasta (ul. Piotrkowska 104, p, 104 bl 
Interesantów przyjmować i><;dzle 
członek WKKS. 
Dyżury w siedzibach 

dzielnicowych i miejskich 
da również członkowie 
kontroli społecznej: 

'if Bałut. w itodz. lł-16: 

urzedów 
pełnie be­
k-0mitctów 

-lf Sródmleścia, w godz. 15-17; 
-lf Widzewa, w l!Odz. lł-17 ; 
-lf Pabianic. w itodz. 12-14; 
-lf Zderza, w godz, 12-14. 

Dyżur poselski 
Dziś od l(Odz. 10 w ŁK FJN (ul. 

Piotrkowska 104, parter), dyżur peł­
nić beda ooslowie na Seim PRL -
Lidia Jackiewicz-Kozanecka 1 Mie· 
czysław Serwiński. 

Bmy na cukier 
ważne do końca roku 

Decyzja Wydziału Handlu l Usług 
UML ważność bonów na cukier 
z !lpea i sierpnia. przedłużona zo­
stała na cale II półrocze br. 

WA2:NE TELEFONY 
Informacja 0 usługach 398-10 
Informacja kolejowa 653·55. 284-69 
Informacja PKS 

Dwonpc Centralny 
Dworzec Pblnocny 

lnrormacja telefoniczna 
KomPnda WoJewbdzka MO 

%65·96 
1'7-29 
93 

Centrala 611-22. 292-2! 
Pog111ow;„ cleplownlcze 253 ·11 
Poeotowle droe:owe 

Polmozhyt" 
Po1to1nw1„ ener11etyczne 

C09·3: 

Rejon U1dz l'bln!lC' 334 31, 609 · 3! 
Rejon ł.bdż Poludnie 33t-28, 833-38 
Rejon PalllanlC'e 37 IO 
Rejor.> ze1Pu 16-34 ł9 
Rejon n~wlP.tlenla ulic 220· 8' 

Pogotowie i:azow„ 39> 85 
Strat Pożarna 98 &CG-11 , 795 5> 

Pogotowie MO 
Pogotowie Ratunkowe 
Pomne droe:owa PZMot. 

257 .;: 
s~ 
99 

52·81-10, 706-27 
Centrala lnformacy Jna PKf1 

7Jl-82 
TELEFON ZAUFANIA J37·3T 

czynny w itndz. 15-7 rano 

TEATRY 
1.15 - l(odz. 1.9 .15 „Achilles 

panny„ 
POWSZECHNY 

,,Kopciuch" 
itodz. 19.15 

MUZYCZNY - itodz. 19 „Peri· 
cola" 

ARLEKIN - l!odz. 17 .30 „HistO• 
ria Parysa. królewica troiań· 
skie20" 

MUZEA 
HISTORII RUCH lJ REWOLUCYJ· 

NEGO (Gdańska 13) - l(OdZ. 
11-17 

ODDZIAŁ RADOGOSZCZ (Zl!ier· 
ska 147) - godz. 9-1'6 

ARCHEOi OG!CZNE I ETNOGRA· 
FlCZNE (o! Wolności 14) 
l!OdZ, 12-L9 

WtOKIENNICTWA IPiotrkow· 
ska 282) - godz. l(f-17 

SZl lJKI 1W 1eckowsk1ei:o 36) 
l(odZ. 12-19 

MIAST A Z<H ERZA (ZR!erz . Da· 
browskie1to 21) - godz, 10-15 

WYSTAWY 

GALERIA BALUCKA (Stary Ry 
nek 2) itodz. 11-18 iira{ika 
J, Szmattocha 

• • • 
t.ODZKł PARK KULTURY I WY• 

POCZYNKU (na Zdrowiu) 
LUNAPARK codziennie w 

11,odz od 10 do 21 (oprócz po­
medttałkOWl 

KĄPIEi.iSK() „FALA" (al !Inii łl 
w dn• pow•zedn1e od et dz j 
10 do 19 w dni w >lnP ;.id 'ora· 
CY w Rodz od B c:o 19 

ZOO - codziennie cd l?od~ . D 
do 20 

PAl.MIARNIA - codzlennl:? ad 
11,odz li do 17 (opr6az oonle· 
dz1ałkl'lwl 

OGR0D BOTANICZNY co· 
dziennie od 11.odz 9 do zmroku 

KINA 
BAŁTYK „Grzeszny tywot 

Franciszka Buły " P<>l. od lat 15 
godz. iO, 12.15, 15, 1'1.15, Film 
przedpremierowy z czytaną listą 
dialogowa - „Rockv Il" USA 
od lat 15 godz. 19.30 

IWANOWO - „Proces P<l6ZiakO· 
wy" Jap. od lat 18 godz. 10, 
12.15, :4.30, 17, „Manhattan" 
USA od lat 18 godz. 19.30 

POLONIA - „Proces ooszlakowy" 
jap, od lat 18 godz. 10, 12.15, 
15, 17.15, „Manhattan" USA od 
lat 111 itodz. 19.30 

PRZEDWIOSNIE - Uroczysta pre· 
miera filmu polskiego z udzia­
łem realizatorów l aktorów -
„Wyrok śmierci" - godz. 17, 
„Przypływ uczuć" fr, od lat 18 
godz. 10, 12.15, 14.30, 19.30 

Wt.OKNIARZ - „Nosferatu 
wamplr" RFN od lat 18 e:odz. 
10. 12. 17.30, 19.30; „w pusty­
ni I w puszczy" cz. I i 11. poi. 
b.o. godz. 14 

WOLNOSC - .Goraczka sabot· 
niet nocvtt lJSA od lał 15 e:odz. 

10, 19.30 .,Bestia" pol. od lat 15 
itodz, 15: „Młody Fr,anken­
stein" USA od lat 15 l(OdZ. 12.15. 
17.15 

WISŁA - ,Przybywa jetdzlec". 
USA Od lal 15 godz 10, 12.15, 

15; „Dzień Wisły" . poi. od 
lat 15 godz. 17.15, 19.30 

Mt.ODA GWARDIA - „ObcY 8 
pasażer „Nostromo'• an1t. od 
lat 1.s e:odz. IO, 12.15, 14.30, 16.45, 
19 

MUZA - „Przez Górv Skaliste" 
USA b.o. godz, 15.15, „Rocky" 
USA od lat 15 godz. 17 .15. 19.30 

1 MAJA - „Corleone" wł. od 
lat 18 godz . 15, J7.15, 19.30 

POKOJ - „Pocałunki z Hani!· 
konl(u" fr. od lat 12 godz. 
15.30. 1'1.30. 19.30 

ROMA - .. Człowiek z dziczy" 
USA od lat 15 l(odz. 10. t5, 17.15, 
19.30, „zew rodu" czesl<i b.o. 
l(OdZ. 12.15 

STOKI - .. Zabitv na śmierć'' 
USA od lat 15 l!odZ, 15.30, 17.30, 
19.30 

sw11 
ang 
19.15 

„Ucieczka na Atenę ·• 
od lat 15, godz t4 45, 17 

TATRY - .• Niewinne" Wł. od 
lat 18 godz. IO, 1'2.30, 16.30. 19. 
„Mała syrena" jap, b .o. godz. 
15 

OKA - „Fedora" R'FN od lat 15 
godz. 10, 14.Ja, 17. 19.30, „Pani 
minister tańczy" poi. iiodz. 12.30 

POPULARNE - „PrZYl!~Y Pi­
cassa" szwedz. od lat 15 godz. 
15.45. „Porażenie pradem" węg. 
od lat 15 l(odz. 18 

E:"JERGETYK - nieezynne 
PIONIER - „Nie ma :nocnych" 

poi. b.o. l(Od7, 15, „Asy nrze· 
stworzy" ane:. od lat 15 gcdz. 
17, 19 

REKORD - „Gwlazdv poranne" 
poi, od lat 15 l(odz. 15, ,Lawi· 
na'• USA od lat 15 l(OdZ. 17, 19 

SOJUSZ - nieczynne 
pOLESIE - „Orkiestra Klubu 

samotnych Serc s ierż. Peppera" 
USA od lat 12 l(odz. L7, 19 

APTEKI 
t.ODŻ 

Al Mickiewicza 20 Plotrkow· 
ska 67 Nlc\a rnlana 15 Dabrow­
skiego 89 Lutomierska 146 Olim· 
pij<ka 7-a 

• • • 
Głowno - Lowlcka 28 Kon· 

stantynów - Sadowa IO. Ozor 
kow - Armil Cze• wone1 47. Pa· 
biantce - Armil Czerwonej 17 
ZR1erz - Dabrow•k •P.ito IO Alei<· 
sandrów - Kościusztd ł 

DY2:URY SZPlfi\.LI 

Chirurgia ogólna - Bałuty -
Szpital Im Pasteura (Wigury 19) 
codziennie Szpital tm Barllct<ie-
11,0 (Kopcińskiego 22> dla prz;:· 
chodni retonowcl nr 7; Szpl· 
tal tm Skiodowskle1-Curie 
(Zgierz ul Pa rzęczewka 35) -
dla orzvch<xl.1'1'1 re tr>nowvch n' n 
t 2 3 5: Szpital tm Marchlew· 
•kiego rzgterz Dubot• 17) Z11,H!rz 
Ozorków Alek•androw Parzęczew 
Górna - Szoltal tm. Brudzlń­
skieeo (Kos. Grlvń>kłch 61) : Po­
tesle - Szpital Lm Kopernika 
(Pabianicka 62); Srodmleścle -
Szpital Im Pa~teura (Wigury 19) 
Widzew - Szpital lm. Sonenber­
ga (Pieniny 30) 

• • • 
Chirurgia urazowa - Szpital im 

Radlińskiego (DrewtH>Wska 75) 
Neu•o<'hlrur11,l11 - Sz ;.ntal tm. 

Barlickleito IKoncińskiego 2!) . 

Larvnl(olol(!a Szpital im. 
Barlickleito rKoocińskiel!o 22) 

Okulistyka Szpital Im 
Barlicklel(o (Ke>pclńskiel(o 2'l). 

Chirurgia t laryng-0logta dzie· 
cięca - Szp. tm. Korczaka (Ar· 
mil Czerwone1 15) 

Chlrurl!la szczekowo-twarzowa: 
Szpital lm. Barllckiel!o (ul. Kop· 
clńskiego 22) 

Toksykolo«la - Instytut MedY· 
cYnv Prac• fTeresv 8). 

Wenerologia - Przychodnia ner· 
matolo11,1czna ul Zakątna 44 (ca­
ła dobe orOc2 niedziel I ~wiat) 

WOJEWODZKA STACJA 
POGOTOWIA RATU""KOWI:GO 

Łódź. ul. Slenkiewicza 137 
tel. 99 

OG0LNOI.0DZKJ)F'LNKT 
. INFORMACV N'\' 

dotyczący oracy placówek słut· 
by zdrowia (czynny całą dobę 
we wszystkie dni tygodnia) -
tel 615-19 

Reklamacyjne · korowody 
7 sierpnia zamieściliśmy na na- nionego z klientem, bowiem róż-, cyjnych - doprowadzić do wymia-

szych. łamach artykuł .pt.: „Prosto nego rodza ju pr~ypad~i losowe ny sprzętu tuż .i:irzed upływem 
z życia. - ReklamacyJne korowa- personelu sprawiaJą, ze pracuJą- termmu gwarancJi. 
dy", dotyczący wielu kłopotów, ja- ca reszta nie jest w stanie upo­
kie napotykają ludzie korzystają- rać się z ogromną ilością zgłoszeń. 
cy z usług punktów napraw. Wo-
jewódzkiego Przedsiębiorstwa Han- Dodatkową trudnością jest ogrom 
dl.u Wewnętrznego w Lodzi. Rzecz na płynność kadr, a szczególn1e 
tym razem dotyczyła napraw sprzę na stanowiskach referentów przyj. 
tu radiowo-telewizyjnego. mujących zgłoszenia. Są to zwykłe 

Rzeczone przedsiębiorstwo usto· ludzie nie posiadający pełnycn 
sunkowało się do poruszonych kwalifikacji, którym trudno jest 
przez nas przykładów i wyjaśniło określić wielkość i jakość uszko · 
je w sposób definityw~y. Pozosh· dzeń sprzętu . To powoduje potem 
ło jednak wiele spraw, które nie· powstawanie ni eporozumień t 

jako na marginesie owych kon klientami, którzy kwestionują wy­
kretnych, wymienionych w publi· sokość ceny usługi, różną od WY· 
kacji przykładów uwidoczniły się mienianej w momencie przyjmo-

tnna trudność to przepisy, któ­
re nie są znane . klientom. Otóż 
przepisy te wyraźnie rozróżniaJą 
granicę między naprawą gwarain­
cyjną i konserwacją. Np. czysz­
czenie rolek magnetofonu nie jest 
naprawą w rozumieniu tych prze­
pisów i tu dochodzi bardzo czębto 
do nieprzyjemnych rozmów w 
punktach naprawczych. 

Oddzielny rozdział stanowi ja­
kość- wytwarzanego ·przez ni ektóre 
zakłady sprzętu. 

w działaniach punktów napraw wania urządzenia do naprawy. Ogółem punkty napraw WPHW 
Rozmawialiśmy z przedstawicie- Bywa często, że na stanowisku w Łodzi otrzymują ok. 800 t)'•. 

lami jednostek usługowych, któ- przyjmującego zgłoszenia sadza się zgłoszeń rocznie. Skarg na ich 
rzy przyznając racje naszym Czy- któregoś z techników, który jes• pracę notujemy tylko dziesiątki, 
telnikom, prosili, abyśmy przed- dobrym fachowcem, ale nie umie co świadczyć może o uczciwej pra-
stawili także i ich racje. rozmawiać z klientami Także i cy ludzi tam zatrudnionych. 

Niemal wszystkie punkty usłu - wtedy może dochodzić do nieporo· Rozmowa, którą prowadziliśmy z 
gowe cierpią z powodu braku do- zumień. przedstawicielami dyrekcji WPHW 
statecznej liczby wysoko kwalifi· Ale szczególnie dużo kłopotów i punktów usługowych. rzuca 
kowanych techników Brakuje maj~ punkty uslug?we z. nielicz- pewne światło na stan tych usług, 
peł~osprav:nego transportu, bywa. nym1 co. P.rawda. k!1;:ntam1, którzy a. także na ich trudności. WyJaś­
ze 1 części zamiennych. „wyspecJahzowalJ się w korzysta- ma jednocześnie i to. że w t i<k 
Je~noc~eśnie w os~a~n~m okresie ni? z .gwarancji.. P~trafią oni. go- o~r'?mnym mieście, jakim jest 

notuJe się w rmescie znaczny dzmam1 wykłócac się o przyJęc1e ILodz, nie do pomyślenia jest sy­
wzrost ilości zgłoszeń sprzętu do Ido naprawy sprawnego odbiornika, tuacja, w której nie będzie ani 
naprawy. Bywa tak, że trudno jest potrafią manipulować tak, by - jednego zepsutego odbiornika ra-
nieraz dotrzymać terminu uzgod- korzystając z uprawnień gwarn•n- diowego czy telewizyjnego. (hz) 
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(Dokończenie ze str. 1) 

fl&trzenia kontroli cen i U&taJenia 
•• minimum socjalnego" jako punk­
tu wyjścia do analizowainia ko..z­
tów utrzymania. Do lepszego za­
opatrzenia ,rynku. do stałej troski 
o opł~calność produkcji rolnej. do 
os_trzeJszego nadzoru nad budow­
n ictwem mieszkaniowym. Równo. 
cze~nJe rząd zobowiązał sję rozpo­
cząc powa.i.ne prace nad r&:formą 
planowania i zarządzania a także 
do rozwijania demokracfi socjali­
styczri:ej, O reformie premie.r po.. 
w1edz1~ł : „obecnie jesteśmy zdecy· 
dowam przeprowadzić ją w sposób 
konsekwentny, działać możliwie 
IZY;bko". ~ dem°!kr~ji socjalistycz­
neJ premier powiedział: „konieczna 
jest wspólna praca na necz od­
nowy". 

But<?f ';.t 
BAZAR . 

Zarówno zamJerzaJący sprzedat 
•woje au~a. jak i pragnący kupić 
&amochód, na oi:ól sa zdegustowani 
J>o wizycie na samochodowym tar­
gowisku. Zainteresowani kupnem nie 
chca akceptowa(; wysokich cen. a z 
drui:i!'.f ~tronv oterta nie spełnia 
oczek1wan potencjalnych •1abywców 
Przede wszystkim poszukuJ:\CYCb aut 
dob_rze utrzymanych l cenionych 
um1a!kowanle. Niepchronnie zbliża.fą­
cy s1e sezon jesiennej wyprzedaży 
zapewne wpłynie na zwiększenie po­
daży. a przez to Da postawę 8prze­
daJących. ,.któ_rzv sk'łonńiejsj beda do 
UstępstwJ> 

A oto notowar:iia.' wedłuir · cen wy­
IWoła wczych w tys: "1: 

PF 125 P - 1500: 1980: 320-345, 
1979; 260-290. 1978: 230-260, 1977; 100-
225, 197&: 150-175, 1975: 145-155, 1974: 
130-145, 1973: 12-0-135. 1972: i00-120. 
1971: 9l>-105. 197D: 85-95. 

PF 125 P - 1300: 1978! 210-240, 
1977: 185-200, 1976: 160-180, 1975: 140-
155, 1974: 130-140, 1973: 100-130, 1972: 
l00-115. 1971: 90-9s: 

PF 128 p - 600: 1980: 100-170, 1979: 
140-155. 1978: 130-14-0. 1977: L20-130, 
1976: 92-105. 

PF 126 p - 650: 1980: t.50-180. 1979: 
l.45-157. 1978: 130-145. 

SYRENA: 1980: 140. 1976, 68-75. 
1975:60-70, 1974: 56-64. 1!173: 50-57, 
1972: 40-50, 1971: 35-42, 1970: 30-37. 

ZASTAV A 1100 p: 1980: 32-0-335, 
1978: 240-280, 

WARSZAWA: 1'-'73: 60-75, 1972: 5()­
łl5, 1971: 43-55. 1970: 35-47. 

POLONEZ 1500: 1980: 420-440. 1979: 
370-410, 1978: 340-370, 

SKODA S-100: 1977: 160-170, 1976: 
150-160, 1975: 140-165, 1974: 120-14-0, 
1973: 115-130, 1972: H0-118, 1971: 
1-00-110. 1970: 90-105; . . 

SKODA 105-S: 1978: 240-270. 1977: 
:120-245. 

TRABANT: 1977: 140-145, 1978: 112-
125, 1975: 100-115, 1974: 911-100, 1973: 
85-92, 1972: 75-82, 1971: 7~0. 1970: 
68-75. 
ZAPOROŻEC: 1979: 162-170, 1978: 

150-157, 1977: 125-135, 1976: 100-130, 
1975: 105-115. IS74: 90-105, 1973; 80-
92. 
ŁADA 1500 S: 1980: 440, 1979: :180-

400. 
ŁADA 1500: 1978: 290-300, 1877: 

250-270: 1976: 230-260. 
(OBSERWATOR) 

• 
Na co może liczyć rząd? Il fo;;t. to elementarny warunek 
W społeczeństwie dominuje dziś wy3sc1a z obecnej sytuacji. Lecz -

oczekiwanie patrzen:e na dzi ałał- i to należy w tych tak trudnych 
ność cał!lj maszynerii państwowej dniach wy.-aźnie pe>wiedzieć - że 
w myśl tej umowy społecznej. Na odnowa tego zaufania nie zależy od 
pewno będą pilnie śledzone wszyst- samego rządu, jego aparatu cen­
k ie małe i duże decyzje. Na pew- tralnego, od jego tylko decyzji . 
no będą dyskutowane. oceniane. W Odbudowa tego zaufania załeży od 
tej kwestii premier powiedział, że milionów decyzji, które w imieniu 
warunkiem dotrzymania słowa jest państwa i rządu wydają setki ty­
„3 razy więcej", zatem: więcej sięcy kieroWl!likÓ'W ró2mych szcze­
wzajentnego zaufania, więcej wia- bli. 
ry w narodowe mo:i:liwoścl i wię- Zaufanie mus.zą odbudowywać 
cej nadziei na to, ze wspólnie po- dyrektorzy przedsiębiorstw, naczel­
dołamy najtrudniejszym zada.oiom. nicy gmin, szefowie handlu i 
Z tych ,.3 razy więcej" - dwa usług. Zaufanie musi odbudowywać 
można, jak się wydaje. osiągnąć cały nasz system informacji. Po­
szybciej. Na pewno w całym na- trzeba nam jak powietrza: skrom­
szy m społeczeństwi e istnieje du:i:a nośc i , szacunku dla ludzi pracy. a 
w iara w narodowe możliwości . Do- zatem illlonej, nacechowanej demo­
dajmy - wiara wynikająca z do- kratyzmem obyczajowości poliiycz­
brej znajomości stanu po.siadania nej, Nie Potrzeba nam pompy, ze-
Pots.ki. bran.iars~wa i posied.zeniaTstwa. ce-

w sierpnilll klasa robotnicza remoniału. Nie potrzeba zarozu-
zdaiwa1'a się pytać: dlaezego jest mia-lstwa. nadęcia. a także demon­
coraz gorzej, skoro Polska ma ta.k s·tracyjnego obnoozenia ważniactwa 
ogromny potencja.I? Straj.ki były z tytułu wykonywanych fwnkcj i. 
też pytaniem o sposób wykorzy- Sprawowanie władzy jest słu:i:bą 
stywania tego potencjału, o Spo<Sób ludziom, kierowa.nie jest znacznie 
gospoda1rowan>ia tym potencjałem . większym obowiązkiem niż wyko­
Nie moina też odmówić racji tym, nywanie. 
którzy powudzenie realizacji umo- Ten potężny robotniczy pro-
wy społeczne.i wiążą z nadzieja test daje początek nowej dro-
wspólnego rozwiązywania najtrud- dze. Ja;k ją WY'k·ierujemy, zależy 
n.i eisa:ych zadań. n ie tylko od rządu, choci·aii: rząd 

Nadzieja jest duża. Właśnie na- jest umieszczony na planie pier­
dzieja na to, źe rząd nie będzie wszym. Na końcu należy dodać,: 
rozstrzygał dla społeczeństwa za umowa społeczna ma dwóch par-
plecami społeczeństwa, ale z tnerów, co znaczy, ze druga stro-
udziałem społeczeństwa, publicznie na deklaruje również swoje roz­
i pod jego kontrolę. wiązanie. Tak oświadczyli robot-

Na itrudniejsza spra0wa będzie z nicy podejmując się m. in. odro­
zaufaniem. z odbudową zaufania. hieni.a strat. 
Tego faktu musimy być świadomi JERZY KOCHAię"SKJ 

W dniu 5 wrzefaia 1980 · roku 
zmarła, przeżywszy lat 73 

S. ł P. 

HELENA 
LEWAJNDOWSKA 

kontroler-Instruktor MPK. 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
9 września 1980 roku o godz. 16 
z kaplicy cmentarza prawosław­
nego przy ul, OgrodoweJ, 

Zawiadamia: 

RODZINA 

Dnia 6 września 1980 roku 
zmarł, przeżywszy 89 lat nasz 
Mąż, Ojciec, Dziadek i Pradzia­
dek 

s. ł p, 

STANISŁAW 
MAśLAKIEWICZ 
MISTRZ STOLARSKI, 

o czym zawiadamiają: 

ZONA, SYN z ZONĄ, WNU• 
CZKI l PRAWNUCZEK 

W dniu 5 września 1980 roku 
Po długich l ciężkich cierpie­
niach zmarł, przeżywszy 73 lata 

$. ł P. 

EUGENtUSZ 

MA TYCZYŃSKI 
Pogrzeb odbędzie się dnia I 

września br, o godz, 15 z kapli­
cy cmentarza na Zarzewie. 

ŻONA i RODZINA 

Dnia ~ września 1980 roku zma­
rła w Krakowie 

S. ł P. 

MAR·IA PODGćRCZVK 
mgr filologii klasyczneJ I filolo­
gii polskiej, wieloletnia nauczy­
cielka 16dzklch szkól średnich, 
Człowiek o wyJątkowo szlachet­
nym charakterze l wielkim sercu. 

WTOREK, I WRZESNIA 
PROGRAM I 

9.00 Lato z radl.em. 11.40 Tu radio 
kier-owców. 12.05 Z kraju i ze świa­
ta . 12.25 Mozaika polskich melodii 
12.45 Rolniczy kwadrans. 13.00 Komu­
nikat energetyczny. 13.0l Stara l no-
wa muzyka woJSkowa. 13.20 Komu­
nikaty. IJ.25 Comba jazzowe 13.40 
„Kącik melomana" . 14,00 S,tudlo 
„Gama". 14.20 StUdlo Relaks. 14.25 
Studio „Gama". 15.00 Wiad. is.os Ko­
respondencja z zagra.nicy. 15.1.D Stu­
dio „Gama". 16.00 Tu Jedynka. 17.30 
Radiokurler. 18.00 Tu Jedynka. 18.20 
Komuniikaty. 18.2.li Nie tyldto dla 
kierowców. 18.33 Koncert tyczeń. 
19.00 Dziennik. wieczorny. 19,15 Kier­
masz polskiej plosenikl. 19.40 Bułgar­
skie zespoły ludowe. 20.00 Wlad, 20.os 
Wieczór w Studiu „Gama". 2'1.00 
Wiad. 21,05 Kronika sportowa. 21.2.5 
Komunlkjlty Totalizatora Sportowe­
go. 21.28 Tydzień muzyczny w k-ra­
ju 22.00 Z kraju i ze świata. 22.20 
Tu radio kierowców. 22.34 Koszall.n 
na muzycz::iej antenie, 23.00 Wita 
Was Polska. 

PROGRAM II 
11.30 Wiad. U.35 Skrzynka p0SZU­

kiwania rO<izin PCK. 11.40 Muzyka 
spod strzechy - Rzeszowskie. .Ll,55 
Komunikat Instytutu Lączn;iści. IJ2.05 
Od solisty do orkiestry, IJ2.25 Wa­
kacje meloman.a - Ludwie: van 
Beethoven. 12.55 Poszedł w świat -
grupa „Vist". l~.oo Audycja publi­
cystyczna. lG.10 (L) „Zagadki mu­
zyczne" - aud. E. 'Dulsklee:o. 13.30 
Wiad. 13.36 ze wsi i o wsi. 13.51 
Utwory J. Philippe Rameau. H.l() 
Więcej, lepiej, nowocześnlc.1. 14.25 
Tu Radio - Moskwa. 14.45 Muzyka 
Schuberta. 15.20 Popołudnie dziew­
czat i chłopeów. 16.00 Spiewa Adria­
no Celentano, 16.10 Utwory 111:ora 
Strawińskiego. 16.40 „Asje" - OPoW. 
J. Jarkowa. 17.oo Operetka, 1e1 twór­
cy i wykonawcy. 17.20 Spiew wie· 
czornych tematów. 18.00 (I:.) Ama­
torskie zesP<>łv przed mikrofonem. 
18.25 Plebiscyt Studia „Gama". 18.30 
Echa dnia, 18.4-0 Krajobrazy. 19.00 
Koncert wieczorny z nagrań 
WOSPRiTv w Katowicach. 19.40 In­
formacje, Rady, Pro1><>zycje. 19.55 
Katalo2 wydawniczy. 20.20 Redakcyj­
ne Forum 20.20 Płytv stare i nowe. 
21.30 Wiad. 21.40 Wielki bas bulgar­
skl - Borys Chrlstow śpiewa muz. 
cerkiewną. 22.00 Radiowy Ty2odnik 
Kulturalny, 22.40 Forum kompozyto­
rów - utworv Zb, Bu1arsklego. 23.30 
Wiad. 23.35 Co słychać w świecie. 
23.40 Muzyka na dobranoc. 

PROGRAM Hl 
12.00 Ekspresem orzez świat. 12.05 

\V tonacji Trójki. 13.00 Powtórka z 
rozrywki. 13.50 „Ruchome święto" 
- odc. oow. E. Hemingw:iya, 14.oo 
W tonacji Tróiki. 15.00 Ekspresem 
przez świat. 15 .05 Lato w filharmonii. 
16.00 Wakac.1e ze swingiem„ 16.40 
„Taki obciach" - rep. 17.00 Ekspre­
sem przez świat. 17.05 Muzyczna 
poczta UKF. 17.40 Bielszy odcień 
bluesa. 18.10 Polityka dla wszystkich . 
18.30 Czas relaksu. 111.00 Posłuchać 
warto... 119.15 •• w e:aju" - gra ze­
spół Baszta. 19.30 Ekspresem przez 
świat. 19.35 Opera ty2odnia - .,Lui­
za". 19.50 .,Kontakt" - odc, pow. G 
Górskiej. 20.00 Antologia piosenki 
francui;kiel. 20.30 „Irytacja" - słuch. 
&1.00 Nina Slmo w TOwn Hall. 
21.311 Siadami 1azzowyCh legend. 22.oó 
Fakty dnia. 22.08 Gwiazda idedmiu 
wie<!Zorów - B. Kirow. 22.15 Muzy­
ka w starym Krakowie. 23.00 „Ka­
lendarz" - Wiersze o porac.'t roku. 
23.05 w tonacji Trójki. 24.00 Miedzy 
dniem a snem. 

PROGRAM IV 
12.00 Wiad. 12.05 Wiad, (L), 12.08 

Nowe Prady i tendencje - aud. H. 

Pogrzeb odbędzie się dnla 10 
września 1980 roku o godz. 15 na 
cmentarzu przy Dl, Szczec16sklel, 

Pogrzeb odbędzie się 11 wrześ­
nia br. o godz. 9,15 na cn\enta• 
rzu Rakowieckim w Krakowie. 

RODZINA I NAJBLIŻSI 
PRzyJACIELE I 

Smo!agi CL). 12.23 Chwila muzyki CL). 
12.25 Giełda płyt. 13.00 Lekcia języ­
ka rosv1skie20. 13.15 Muzyka. 1.3.20 
Dla kl. II-111 (muzyka) - „z oio­
senką jest nam wesoło' '. 13.45 Mu-ill••••••••••••••h•••••••••••••mll zyka. 13.50 studio Stereo, 14.45 $pie-

północną. Agent będzie się musiał przesiadać na stacji Water­
loo, podczas gdy pociąg Fabera był bezpośredni, tak więc Fa~er 
dojedzie pierwszy do Stockwell lub w najgorszym razie przyJa­
dą tym samym pociągiem. 

Tłum. - MAŁGORZATA TARGOWSKA 

W rzeczywistości Faber musiał czekać przez dwadzieścia pięć 
minut przed wej~ciem do stacji Stockwell na pojawienie się 
agenta Nie odstępował go na krok. Agent wszedł do restaur~­
cji. W pobliżu nie było żadnego miejsca, które usprawiedliwi­
łoby dłuższe tu przebywanie Żadnych wystaw sklepowych, 
którym można by sie przyglądać. żadnych ławek gdzie można 
by usiąść, parku do space1·owania, żadnego przystanku auto­
busowego, postoju taksówek czy budynków publicznych. Kosz­
marne, puste przedmieście . Faber musiał więc chodzić tam i z 
powrotem po ulicy, udając. że się gdzieś śpieszy. Odchodził tak 
daleko, że prawie tracił widok lokalu, ootem wracał szybko 
drugą stroną ulicy, a agent siedział cały czas w ciepłej restau­
racji I jadł gorące 11rza.nk·i oopijając herbaitę. Pojawił się do­
piero po pół godzinie. 

Chłopiec pobiegł szybko, a Faber szedł za nim. Kiedy chło­
piec zbliżył się do agenta. Faber ukrył się niedaleko mieszka­
nia naprzeciwko. „Cień" ciągle tkwił na swoim miejscu i ob­
serwował wszystko przez szybę. Faber otworzył parasol i stanął 
tuż przed drzwiami tak, żeby „cień" nie mógł zobaczyć sceny 
po drugiej stronie ulicy . Udawał, że walczy z parasolem. Zo­
baczył, ze agent dał coś chłopcu, a potem ruszył przed siebie. 
Faber szybko skończył zabawę z parasolem i udał się w prze­
ciwnym niż agent kierunku. Obejrzał się za siebie, zeby stwier­
dzić, że ,,cień". wybiegł na u'licę w poszukiwaniu agenta, który 
nagle zniknął 

Faber zatrzymał się przy najbliższej budce telefonicznej I 
wykręcił numer budki na Leicestar Square. Czekał parę se­
kund. Wreszcie ktoś podniósł słuchawkę i gruby głos zapy­
tał: - Halo? 

- Jaki dzisiaj przypada rozdział? 
- Pierwsza Księga Królewska, trzynasty. 
- Daje wiele do myślenia. 
- Tak, rzeczywiście. 
„Idiota. zupełnie nie ma pojęcia w jakich się znalazł opa-

łach" - pomyślał Faber ł zapytał głośno: - Słucham więc? 
- Muszę się z panem spotkać. 
- To niemożliwe. _ . 
- Ale ja muszę! - w Jego głosie brzmiała rozpacz. - Mam 

do zakomunikowania coś, co pochodzi z samej góry - czy pan 
to rozumie? 

Fabe.r udał, źe się waha. - Dobrze więc. Spotkajmy się La 
tydzień pod łukiem przy dworcu Euston o dziewiątej rano 

- Czy nie może być wcześniej? . 
Faber odwiesił słuchawkę I wyszedł z budki. Szedł szybko. 

minął dwa zakrety I doszedł do miejsca, z którego mógł zo?a­
czyć budkę telefoniczną na Leicester Sauare„. Zauważył, Jak 
a,gent podążał w kierunku Piccadilly Żadnego śladu „cienia" 
Faber zaczął iść za agentem. 
Mężczyzna udał się na stację Piccadilly Circus I kupił bilet 

do Stockwell. Faber natychmiast zorientował się. że dotrze tam 
znacznie szybciej. Wyszedł ze stacji Piccadilly i poszedł szybko 
na Leicester Squa,re, aby iłapać pociąg jadący krótszą linią 

Faber szedł za nim przez kolejne ulice pełne domków jed­
norodzinnych. Agent dobrze znał drogę, ale t?-ie śpieszył s~ę 
zbytnio: szedł jak mężczyzna który wraca do domu. gdzie nie 
czeka go nic do roboty. Nie obejrzał się ani razu I Faber po­
myślał, że ma do czynienia z jeszcze jednym amatorem. 

W końcu zniknął we wn~trzu jednego z biednych, nie rzuca­
jących się w oczy. anonimowvch pensjonatów. w jakich zatrzy­
mują się szpiedzy na całym świecie. Faber zauważył wysoki? 
okno mansardowe i domyślił się. że ten pokój musiał wybrac 
agent ze względu na lepszy odbiór fal radiowych. 

Faber przeszedł obok badawczo przyglądając się domowi na­
przeciwko mieszkania agehta Ruch w oknie na górze, mign!ę­
cie krawata i kurtki. czyjaś czujna twarz za zasłoną, a więc 
to tutaj czuwał nieprzyjaciel Ageilt musiał pójść wczoraj na 
spotkanie i pozwolił zeby ktoś z MT5 szedł za nim· aż do do­
mu. Chyba, że sam bvł człowiekiem pracującym dla ty115. 

Faber minął róg ulicy i zaczął Iść następną, !!ÓWnoległą, Ucząc 
domy Tuż za budylllkiem, w którym zniknął agent w miejscu 
w którym stały kiedyś domy dwurodzinne odkrył duży lej po 
bombie. - Całkiem nieźle - pomyślał. 

Kiedy wracał na stację metra czuł wzbierające w nim I sta­
le się potęgujące podniecenie. Jego krok stał się sprężysty , 
~erce zaczęło bić mocniej - i rozi;!ladał się wokół siebie ze 
wzrasta.iac:vm za interesowaniem ta1kbv świat stał &ie nagle cie­
kawszy. świetnie. Jeszcze zobacz:vm:v kto wygra. 

Tej nocy ubrał się na r.zarno: wełniany kapelusz, golf pod 
krótką, skórzaną kurtką lotniczą, spodnie wsunięte w skarpetki. 
buty na gumowej podeszwie; wszystko czarne. Będzie prawie 
niewidoczny w zaciemnionym Londynie. • 

Jechał na rowerze przez boczne ulice z przygaszonymi świa­
tłami. unikajac głównych tras. Minęła północ i nie spotkał ni­
kogo. Zostawił rower jakieś ćwiierć mili od celu, przywiązujac 
go do płotu w ogródku pobliskiego pubu. 

-49- - 50-

wa t «ra iesp6ł „cliope z Sofil". 
15.00 Wlad, 15.05 „Matysiakowie" -
Odc. pow. radiowej. 15.35 Chwila 
muzyk!. lG.40 Książki, do których 
wracamy - „Ferdydurka". !6.00 
Wiad. 16.05 Dzieci specjalnej troski 
- „Egzaml:n z :tycla". 16.25 Rozmo­
wy o sprawa.eh rolnictwa. 16.40 Aktu­
alności dnia (I:.), 16.55 Pi.mm.ki P. 
Słowikowskiego (I:.). 17.15 t.ódzki ma­
gazyl) wojskowy - aud. M. Bunio 
(L). 17.30 Nie tylko melodie - aud. 
sł.-'muz. w opr. M. Niedźwieckiego 
CL). 17.50 Z cyklu: .• Obvwatelskle po­
stawy" (L). 18.00 Kale.tdoskop mu­
zyczny w opr. M. Hoffmann (t.). 
JAl.25 Dziś pytanie - dziś odpowiedź 
- „Rozmawiamy o języku". 19.15 
Lekcja języka rosyjskiego, 19.30 Kon­
cert Kwartetu smyczk·>wego 
W'OSR!Tv ZSRR - odtw<>rzenie z 
Helsinek. 21.00 R. Schumann -
Etiutiy w tormle wariacji, op. 13. 
21.20 Nowa muzyka bułe:arska. 2.1.50 
NURT - Pedae:oitlka. 22.10 Muzyka. 
22.15 Twórcv pięknego słowa. 22.45 
Chwila muzyki. 22.50 M . Korecka 
gra preludia Claude'a Debbussy•ego. 
22.55 Wiad. 

TEl,EWIZJA 
PROGRAM J: 

6.00 TTR. 9.55 Dla szkół: „Czer­
wone, tółte, zielone". hl.OO Wycho­
wanie plastyczne, kl. 3 (kol.). 12.50 
Język oolskl. kl. 4 lic, t.3.311 RTSS, 
TTR. 15.55 Obiektyw, 1J6.15 Dzien­
nik (kol.). l~.30 Telewizyjny Klub 
Seniora. 16.55 Magazyn Telewiz.11 
Młodyeh. 17.40 „Dom 1 my" (kol.). 
18.oo Interstudl-0. 18.25 „KróUk Bugs 
przedstawia" (kol.). 18.50 Do-
branoc (kol.), 19.00 Wystąpie-
nie ambasadora Ludowe1 Republiki 
Bułgarii (kol.). 19,HJ „Swiadkowle" 
(kol.). 19.30 Dziennik Ck<>!.). 20.10 
Kino Interesujących Filmów: „Are­
wik" - film fab. prod. ZSRR (kol.). 
21.45 Warszawa Fryderyka Chopina. 
22.25 Dziennik. 22.40 VII Festiwal 
Polskich Fllmó\V Fabularnych -
Gdańsk 80. 

PROGRAM U 

10.00 Interstudio. 10.25 „P :ze boje a 
Majorki" - progr, rozr. 10.55 An­
tyczny świat prof. Krawczuka, 111.25 
„Dom 1 my", 11.45 Dziennik (kol.). 
17.05 „Dawid Copperfield" odc. I 
filmu Tv Anit. (kol.). 18.00 „Paweł 
i Wlrl!:lnia" odc, 13 (ostatni) film 
Tv Francusko-Szwajcarskiej (kol.). 
18.30 „Przeboje z Majorki". 19.10 
Wiad. - wYd. kleleckie (L). 19.30 
Dziennik (kol.). 20.10 WtO!ek melo­
mana Ckol.). 21.10 24 godziny (kol.). 
21.20 Teatr Telewizji na $wiecie -
K, Munteanac - „czytając n.a no­
wo Szekspira". 

Problemy e:ospodarki przestrzen­
nej. KiW 1980, str. 433, zł 100; 

Elektricziestwo - wie!iki.f drug 
cziełowleka, WSiP 1-980, str. 66, zł 6· 

Dnia 1 września 198,0 roku po 
krótkiej, ciężkiej chorobie zma­
rła 

S. ł P. 

JćZEFA 
GRUSZCZYŃSKA 
z d. STANISŁAWSKA, 

ur, ł lutego 190T r. w Łodzi. 

Pogrzeb odbędzie się dnia 10 
września br. o godz. 16 na Sta­
rym Cmentarzu katolickim w Ło­
dzi przy ul, Ogrodowej. 

SYN l RODZINA 

BOLESŁAW SOLIŃSKI 
adwokat 

(ps. Jan Łozowski), 
zmarł dnia 18 sierpnia 1980 roku. 

Wychowywał się w Warszawie. Kijowie, Poznaniu i Łodzi. Stai 
odbywał u adwokata J. Lachmanowlcza. studiował od 1934 roku 
w seminarium prof. J. Sulkowskiei:o nauke o pieniądzu z punktu 

widzenia prawa. 
w okupacje przebywał w G. G. Po wyzwoleniu był radca praw­

nym dwóch największycb zakładów przemyeu włókienniczego 
w Łodzi I Pabianicach. Zostawił oryJtinalne archiwum podręczne 
adwokackie. małą biblioteke w 4 Językach i rozpoczęte prace (pie­
niadz w prawie). 
Był to człowiek szlachetny, uczynny. o wielkim sercu i takim 

w naszej pamięci pozostanie. PRZYJACIELE 

W dniu 8 września 1980 roku 
zmarł po ciężkich cierpieniach, 
przeżywszy lat 25 

S. ł P. 

WIESŁAW GA.P·IŃS1KI 
Pogrzeb odbędzie się 10 wrześ­

nia br, o godz, 14 z kaplicy 
cmentarza na Mani, o czym za­
wiadamiają pogrążeni w głębo­

kim smutku: 

RODZICE. SIOSTRA z MĘ­
ZEM l DZIECMI 

Wyrazy głębokiego współczucia 

MGR 

KRYSTVN1IE FAR'KAS 
z powodu śmierci 

TESCIOWE.J 

składa 

GRONO PEDAGOGICZNE ze 
SZKOŁY NR 9D 

Prezesowi Spółdzielni Rze-

mieślniczej „Skóra" w Łodzi 

WIESŁAWOWI 

BOBROWSKIEMU 
wyrazy "łębokiego współczucia 

z powodu zgonu 

O.J CA 

składa Ja: 

RADA. ZARZĄD l PRACOW• 

NICY SP0ŁDZIELNI 

Ich Ekscelencjom, Ks. Pr. Wy­
sockiemu, Ks. Ks. Moskwie i Przy­
byłowskiemu oraz przyjaciołom, 
Znajomym i wszystkim osobom, 
uczestniczącym w uroczystościach 
pogrzebowych 

S. ł P. 

ST AIN1ISŁAWA 
WOŁOSZKO 

wyrazy podziękowania składają 

ŻONA z DZIECMI 

Wyrazy itłębokłego współczucia 

·KOL. 

BOLESŁAWOWI 
MAJEWSKIEMU 

z powodu ~młercl 

O .J CA 
skladaJą1 

KOLEŻANKI I KOLEDZY ze 
SZKOŁY NR 90 

w dniu 5 września 1980 roku 
odeszła od nas na zawsze nasza. 
najukochańsza Mamusia, Babcia 
I Teściowa 

S. t P. 

NATALIA WOJTYSIAK 
żyła lat 55. 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
9 września ~ 1980 roku o godz. 16 
na cmentarzu w Konstantynowie. 

Pozostali w nieutulonym talu: 

SYNOWIE, SYNOWE, WNU­
CZKI i POZOSTAŁA RODZI­

NA 

KOLEDZE 

JANOWI 
ANTCZAKOWI 

wyrazy głębokiego współczucia 
z powodu śmierci 

OJCA 

składają: 

WSP0ŁPRACOWNICY 

Z głębokim talem zawiadamia­
my, że dnia 8 wrfeśnla 1980 ro­
ku zma.rł nasz najukochańszy 
Mąż, Tatuś I Dziadek 

S. ł P. 

STANISŁAW 

CIERPJKOWSKI 
Pogrzeb odbędzie się to wrześ­

nia br. o godz. 16 z kaplicy 
cmentarza na Dolach. 0 czym 
zawiadamiają pogrążeni w głę­
bokim :l:alu: 

ZON A, CORKA I SYN 
z RODZINAMI 

Byłemu dyrektorowi Zakładu 
Mleczarskiego w Szczercowie 

CZESŁAWOWI 

' GADZIN·OWSKIEMU 
wyrazy serdecznego współczucia 
z powdu tragiczne.i śmierci 

ŻONY 

składają: 

ZARZĄD. PRZYJACIELE. KO· 
LEŻANKI I KOLEDZY z WO· 
JEWODZKIEJ SPOł,DZIELNl 

Ml.ECZARSKIE,J w ŁODZI 

KOL. 

TERESIE JANIEC 
wyrazy szczere1to współczu cia 
z oowodu traiticzneJ śmiercl 

O.J CA 

składaj": 

DYREKCJA, POP PZPR. RA­
DA ZAKŁADOWA oraz KOl.E· 
ŻANKJ i KOLEDZY z „BU-

MAR-PRO.JEKTU" 
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